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Litwini świata —  to jedna rodzina
Ceatralaa ulica litewskiej stolicy 

WilM — aleja Giedymina Da cale 
dlifie tłoaeczoe niedzielne 
popołudnie przekształciła cię w ol­
brzymi stadion. Stłoczeni na chodni- 
kich wilnianie entuzjastycznie witali 
kolumny uczestników V Igrzysk 
Sportowych Litwinów Świata masze- 
njnydj na otwarcie święta.

Pochód, ksdty rozpoczął nę na 
Maca Niepodległości kolo Sejmu, 
utrzymał eię przy gmachu byłego 
KGB, by chwilą dszy uczcić pamięć 
ofiar.

Oficjalne uroczystości roz- 
P°5*Cty «ię rano w Katedrze 
'*®elsti l̂ gdzie w intencji igrzysk 
odprawił Mcę Św. prałat Kazimiera* 
yaałSuuskaa i wyświęcił sztandar 
łpzyik.

Tf̂ Jy ê igrzysk mają już 57 lat, 
* *  1991 roku wródły do obczyzny. 

^  ■oestnikami igrzysk, Litwą,

całym światem wstrząsnęła tragedia 
— nocą aowfed napadli na posteru­
nek graniczny w Miednikach, wymor­
dowali oddział obrońców Litwy. Gru­
pa uczestników igrzysk, w celu ucz­
czenia pamięci poległych, 
zorganizowała bieg Miedniki — Wil­
no, kończąc go na Cmentarzu Anto- 
kołakim przy grobach poległych.

W Górnym Parku zebrało się 20 
tys. osób. Punktualnie o 21.00 godzi­
nie ukazały się kolumny uczestników 
igrzysk z czterech kontynentów. Flagi 
państwowe i napisy obwieszczały: 
Argentynę, Auatralię, Białoruś, 
Wielką Brytanię, Eatonię, USA, 
Kanadę, Cypr, Łotwę, Polskę, Nową 
Zelandię, Rosję, Ukrainę, Niemcy i 
na końcu najliczniejszą— 4600 spor­
towców kolumnę Litwy.

Uczestników igrzysk powitał mer 
Wilna, zastępca przewodniczącego ko­
mitetu organizacyjnego Alis YidOnas.

Głos zabrał prezydent Republiki 
Litewskiej Algirdas Brazauskas: 
"Chociaż Igrzyska Litwinów świata 
na naszej ziemi odbywały się już w 
1991 roku, to po raz pierwszy spoty­
kamy się, gdy nie ma na niej ani jed­
nego obcego żołnierza. Sport pomaga 
jednoczyć w zgodną rodzinę Li­
twinów całego świata, pomógł złamać 
żelazną kurtynę, stawić imię Litwy na 
całym globie. Patriotyzm uczeat- 
ników pierwszej olimpiady narodo­
wej przed 57 laty jest pięknym wzo­
rem dla naszej młodzieży. Ogłaszam 
otwarcie V Igrzysk Litwinów Świata.

Dźwięczą werble. Sześciu spor­
towców, którzy bronili barw Litwy na 
świede — dwukrotna olimpijska mi­
strzyni koszykarka Angćlć Rupśienć, 
mistrzowie olimpijscy narciarka Vida 
Vincicnć, pięściarz Dan Polniak, 
dwukrotna rekordzistka świata, mi­
strzyni Europy w lekkoatletyce VUma 
Barda uskienć, dwukrotny mistrz Eu- 
ropyJękkoatleta Kęstutis śapka, me­

dalista igrzysk olimpijskich i mi­
strzostw Europy Vytautas Briedis 
wnoszą sztandar. Z  krążącego nad 
parkiem samolotu spadają kwiaty.
\ 19 dni wcześniej w Kownie, przy 

Gfbbie Nieznanego Żołnierza zapa­
lono pochodnię, którą sportowcy 

4 nlfeśli przez całą Litwę. I oto, w 
Górnym Parku wręcza się ją wybitne­
mu działaczowi społecznemu i sportu 
Litwinów USA, uczestnikowi wszy-

(P o lo ó w h  aa sir. 3)

NA ZDJĘCIACH: pochód wcaaa 
alków Igrzysk na akł Giedymin*; V 
Crybawkas snpala snks Igrzysk.

F o l  Algłnd— Saballawkas
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Czy bezpieczni są mieszkańcy 
rejonu wileńskiego?

Rozmowa z Mieczysławom POPŁAWSKIM, 
atarazym komisarzem policji rejonu wileńskiego

W ciągu pierwsze­
go półrocza br. w rejo­
nie wileńskim znacznie 
wzrosła skała przestę­
pczości. Zanotowano 
1S14 wykroczeń.
Szczególnie wzrosła li­
czba kradzieży mienia 
państwowego i prywat­
nego, zwiększyła się li­
czba zabójstw. 15 osób 
w ciągu półrocza za­
mordowano, czyli * 
przestępczość wzrosła w rej. 
wileńskim o 40,6 proc~ O tym 
rozmawiałam ze sŁ komisarzem 
po lic ji rejoan wileńskiego 
Mieczysławem Popławskim.

—  Dlaczego, Pana zdaniem, 
aktywizuje się świat przestępczy 
w rejonie wileńskim?

—  Chodzi o to, ie  jest to re­
jon specyficzny. To nie tylko re­
jon stołeczny, ale również strefa 
przygraniczne. Przez granicę 
przerzuca się kradzione samo­
chody, kontrabandę. Rejon 
wyróżnia się również aktywną 
migracją. Każde trzecie 
przestępstwo, zarejestrowane w 
rejonie, dokooane jest przez 
przybyszów z innych rejooów Li­
twy bądź z zagranicy.

M.in. w ciągu minionego 
półrocza w zespołowych sadach 
ucierpiało 127 mieszkańców sto­
licy. To znaczy, że każde piąte 
przestępstwo jest dokonywane 
na działkach wilnian. Min. przed 
kilku tygodniami w gminie 
bezdańsldej odnaleziono zwłoki 
brutalnie zamordowanego 
młodzieńca z Wilna. Wiosną br. 
w gminie rudomirtskiej zabito 
właściciela działki i spalono jego 
domek letniskowy. Takie tragicz­
ne fakty można mnożytL.

—  Dlaczego zaledwie 
niecałe 40 proc. przestępstw 
ląjawniaaię?

—  Wiadomo, że te 
dokładniej mówiąc, 38,9 proc. 
nie jest tak dużym wskaźnikiem, 
jednak nieco przekraczającym 
średnie republikańskie. Oczy­
wiście, chciałoby się, by był on 
większy. Jednak musimy się

Uczyć z realiami. Nawet w cywili­
zowanych państwach wykrywa 
się zalewie 20-2S proc. 
przestępstw, co się uważa za nor­
malne. Min. w całej Danii w cią­
gu roku dokonuje się tyie 
zabójstw, ile u nas w ciągu roku 
w jednym rejonie wileńskim. 
Zaznaczę, że brakuje nam do­
brze wyszkolonej kadiy. Policja, 
niestety, nie ma odpowiedniego 
wyposażenia, transportu, 
zwłaszcza łączności radiowej, 
jaką dziś posiada świat 
przestępczy. Nie chciałbym 
wyglądać bezradnie, bo 
naprawdę robimy wszystko, co 
od nas zależy. Ponadto niełatwo 
jest wykryć ślady przestępstw w 
tak skomplikowanym rejonie ze 
względu na dużą migrację.

—  Nie tylko działki wilnian, 
ale również dzielnica wileńska 
P ila lt ł  prsyaparza aporo 
kłopotów policji rejonowej. 
PUaitó bowiem częściowo jesz­
cze należy do gestii rejonu~.

— Niestety, Pilaitć, oficjalnie 
rzecz biorąc jeszcze znajduje się 
na terytorium rejonu 
wileńskiego. Oczywiście, działa 
tam również miejski pododdział 
policji Jednak stołeczna policja 
udaje się na miejsce wypadku tyl­
ko wówczas, gdy zaistniał on np. 
w bloku, mieszkaniu czy 
dookoła. Zaś już powiedzmy o 
krok dalej ingeruje polkja rejo­
nowa. Uważam, że władze 
musiałyby jak najszybciej ten 
problem uregulować.

—  Dziękuję.
Rozmawiała 

Jadwiga BIELAWSKA 
Fot z archłwam

Otwarciu przedstawicielstwa stoją na przeszkodzie 
ograniczone możliwości finansowe

Sentencja dnia
Dyplomaci zdradzają wszy­

stko z  wyjątkiem swoich uczuć 
W. HUGO

»jwtS£?̂ L*owWUnie

parafować
3  \Vk2J?L7’  ̂  Podczas

JłartłiTrr*** Po spotkaniu z 

^•tĄ. informuje I
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informuje 

Przybyłej w

niedzielę na Litwę delegacji 
Bułgarii potwierdził, że na razie 
dwustronne stosunki jeszcze nie są 
dostatecznie rozległe. Stosunki po­
lityczne między państwami utrzy­
muje się, prezydenci i ministrowie 
obu państw spotykali się na różnych 
zgromadzeniach międzynaro­
dowych, niemniej bezpośrednich 
dwustronnych wizyt dotychczas nie 
zorganizowano. Gość poinfor­
mował także o wręczeniu przez 
delegację oficjalnych zaproszeń do

Bułgarii prezydentowi Litwy A. 
Brazauskasowi i ministrowi P. Gy- 
lysowi.

W  rozmowie z ministrem P. 
Gylysem dyskutowano nad 
możliwością otwarcia wzajemnie 
przedstawicielstw dyplomatycz­
nych. Jak powiedział gość, stworze­
nie takiego przedstawicielstwa na 
Litwie na razie utrudniają ograni- 
czone możliwości finansowe, nie­
mniej już teraz uważa się, że 
akredytować w naszym kraju

można byłoby rezydującego w 
Warszawie ambasadora tego 
państwa.

Przed odjazdem do Łotwy, 
później —  Estonii, urzędnicy MSZ 
Bułgarii spotkają się we wtorek z 
sekretarzem Ministerstwa Komu­
nikacji Litwy Rimvydąsem Gra- 
dauskasem, podczas tej rozmowy 
zamierza się omówić formy 
współpracy międzyregionalnej.

(ELTA)
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Sierpień
Jest to najstarsza słowiańska 

nazwa miesiąca ósmego, zastąpio­
na później przez inne. Związana 
jest z sierpem, którym żęto pier­
wotnie zboże. Stąd ukraińskie 
serpert, białoruskie (gwarowe) 
serpień, słowackie —  srpen. W 
gwarach południowo-słowiańskich 
oznacza jednak miesiąc siódmy (*li- 
piec"), np. serbskie srpan, 
bułgarskie syrpen. Nic dziwnego, 
bo lato i żniwa zaczynają się na 
południu wcześniej. W  gwarach 
mówi się tam też welild srpen w 
odróżnieniu od mali srpen "Upiec”.

Od żniw pochodzi współczesna na­
zwa białoruska (żniweń) i łużycka 
(żnijsłd) sierpnia. Po litewsku to 
rugpiuóo mćnuo, dosłownie mie­
siąc koszenia żyta. Podobnie po 
fińsku elo-kuu (elo-żyto). Chorwa­
ci nazywali go także kolowoz od 
zwózki zboża po żniwach.

Poetycka jest staropolska na­
zwa sierpnia: stojączka, "bo przyro­
da, dosiągłszy pełni, na chwilę niby 
unieruchamia, przystaje" 
(Brtlckner). Po łacinie zwał się au- 
gustus na cześć cesarza Oktawiana 
Augusta, a pierwotnie sextus, 
"szósty miesiąc", Ucząc od marca.

Dobrała G.B.

Pogoda miesiąca
Lato, wydaje się, jest najkrótszą 

porą roku, gdy nie z d ą ży  się jak 
trzeba ogrzać lub wykorzystać ur­
lop, a już dni się skróciły i powietrze 
się ochłodziło.

Ostatni miesiąc lata— sierpień 
maluje poła złotem zbóż, dojrze­
wają wczesne jabłka i grusze. Po­
wietrze nieco się ochładza: średnia 
temperatura dobowa wynosi jesz­
cze 17,8 stopni ciepła, a w końcu 
miesiąca— 14,7. Średnia tempera­
tura całego miesiąca na Litwie 
kształtowała się w granicach 15-17 
stopni ciepła.

JeżeU Upiec jest chłodny lub 
średnia temperatura sierpnia jest o 
3-4 stopnie wyższa niż zwyczajna, to 
częstokroć ostatni miesiąc lata staje 
się najcieplejszy. Chociaż ciepłe 
sierpnie notuje się rzadko, ale w 
latach ostatnich jak gdyby 
współzawodniczą w dążeniu do re­
kordów upału. Współcześnie 
najwyższą temperaturę tego mie­
siąca zanotowano w 1992roku plus 
32,8-35,8 stopni. Ubiegłoroczny 
sierpień pobił rekordy, a w 18 rejo­
nach, chociaż nie osiągnął absolut-

Przysłowia 
miesiąca
* Gdy z początku sierpień 

częste grzmoty miewa, tedy też do 
końca takąż nutę śpiewa.

* Gdy w sierpniu z północy 
dmucha, następuje zwykle posu­
cha.

* Kiedy po zajściu słońca mgła 
leży, trwałej pogody czekać należy.

* Czego sierpień nie dogrzeje 
— to we wrześniu nie dojrzeje.

* Orzech prędko gdy opada, zi­
ma trwała się nie nada.

* Gdy ciepło na Dominika (4), 
ostra zima nas dotyka.

* Na świętego Dominika (4) 
śpiew ptactwa w polu zanika.

; * Gdy na Wawrzyńca (10) orze­
chy obrodzą, to w zimie mrozy do­
godzą.

nego maksimum, to jednak 
najwyższa temperatura wynosiła 
30-35,5 stopni depta. Poprzednio 
podobne temperatury obserwowa­
no w 1963 roku.

Chłodny sierpień występuje 
częściej niż upalny i ostatnie dni 
mogą być już całkowicie jesienne: 
albo zachmurzenie 1 pada deszcz, 
albo w przypadku nasunięcia się zi­
mnego arktycznego cyklonu pod­
czas nocnych rozpogodzeń tempe­
ratura obniża się do 1-3 stopni 
ciepła, a w rejonach północnych i 
wschodnich mogą wystąpić przy­
mrozki przygruntowe od 0 do 5 sto­
pni zimna.

Coraz rzadziej występują letnie 
zjawiska meteorologiczne: nagłe 
porywy wiatru, grady, wyładowania 
atmosferyczne. Opady nie są takie 
silne, ale sierpień na Litwie jest 
miesiącem najwilgotniejszym 
(średnio w ciągu 15 dni deszczo­
wych notuje się 61-93 mm opadów, 
a na Żmudzi nawet 104-116 mm). 
Po deszczu, w ciemnej porze doby 
częściej występują mgły.

E.6AKALYTĆ,
syno p tyk

* Gdy na Wawrzyńca (10) słota 
trzyma, będzie do gromnic lekka 
zima.

* Gdy na Euzebiusza (14) 
ciepło dopisuje, pogodny koniec la­
ta obiecuje.

* Ludwik (19) pokazuje, jaka 
jesień następuje.

* Gdy na Bernarda (20) ziemia 
twarda, zima będzie harda.

* Na Filipa (23) pogoda —  
suszę jesień poda.

* Gdy Bartłomiej (24) zgrzmo- 
tami, śnieżna zima przed nami

* Na Bartłomieja apostoła (24) 
bocian do drogi dzieci woła.

* Z  jaką pogodą Cezary (27) 
przybywa, tak i we wrześniu bywa.

* Od świętego Augustyna (28) 
już się jesień rozpoczyna.

* Ostatni sierpnia zapowiada, 
jaka pogoda na październik przypa­
da.

Dobrał M. B.
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LTY
18.00 —  Wiadomości 18.10 —  Pro­

gram dla dziad. 18.50 —  Wiadomości 
(roa.). 19.06 —  Row owy wileńskie.
19.30 —  Morza. 20.06 —  Ma ma tago 
dago, oo by na dobra niewyszto. 20.30—  
Panorama. 21.00 —  Igrzyska Sportowa 
Litwinów Świata. 21.15 —  Film fab. ‘ Moja 
stolica*. Podczas przerwy o  23.15 — 
Wiadomości wieczorne.

BAŁTYCKA TV, TV POLONIA 
7.36 —  8. Tak  świat się kręci". 8.25

—  S. "Granica nocy*. 16.00 —  Rewizja 
nadzwyczajna (P). 16.30 — Biografia: "Ja­
ki Kurak1 —  IHm dok. (P). 17.30 —  Pro­
gram rozrywkowy (P). 18.00 —  Teieax- 
prasa (P). 18.15 —  Filmy anim. 18.25 — 
Jazz. 19.00— Nowości bałtyckie. 19.05 — 
Nowela filmowa "Epilog". 19.30— Czarno­
biała 20.00— Prospekt. 20.20— Na ekra­
nie Ch. Chaplin. 20.30 —  8. "Dzika Róża".
21.00 —  Nowości bałtyckie. 21.06 —  8 . 
Tak  świat się kręci". 22.00 —  Panorama 
(P>. 22.30— 8. "Układ krążenia" (P). 23.56
—  "Stara, nowa. najnowsza —  gościa 
Czerwonych Gitar* —  cz. 1. (P). 0.55 —  
Gustaw Holoubek —  "Nie tyfco o  teatrze" 
(P). 1.10 —  "Być aktorem"

LNKTY
7.00— Poranne koto. 9.00— TV-ehop. 

9.06 —  8 . "Baz domu jasl źJe...". 17.00 —  
Czaa. 17.20— Telegra. Tak. Nie". 1810 — 
8  anim. 18.35 —  8 . "Baz domu )eet ile™". 
19 JO —  8 . anim. 20.00 —  Czas. 20.45 —  
TV-shop. Anonse. 21.00 —  8. "Wydział 
zabójstw" 21.50— Trzyi póT. 22.25— Film 
dok 22.55 —  8  humorystyczny. 23.25 —  
Fitoi "Mistrzowta zmyślania".

TELE-3
7.30 —  Wiadomości (ang.). 8.00 —  

FMm anim. 8.30— 8. "Santa Barbara". 9.30
—  8. "Maria Cslsrte". 10.30 —  Film przy­
godowy "Uwięziony na DBaldm Wscho­
dzie*. 12.00 —  "Zjednoczenie Niemiec".
12.35 —  Grupa muzyczna. 13.30 —  Mu­
zyka. 13.55 —  Lekcja fez. ang. 14.00 — 
Magazyn podróży. 16.00 —  Sport na 
świacie. 16.30 —  Nowości Opinia. 17.00
—  Wszystko do śmiechu. 17.30 —  8 . 
■m igata". 18.30 —  FBm anim. 19.00 —  
Wieści. 19.20 —  100 proc. 19.30 —  S. 
"Santa Barbara". 20.30— FSm anim. 20.55
—  Lekcja jęz. ang. 21.00 —  Wiadomości
21.15— Nowości za sportu. 21.30— FBm 
przygodowy "Ozwony Rozarity*. 23.00 —  
Wiadomości 23.15 —  Nowości ze  sportu.
23.30 —  Muzyka.

KOWIEŃSKA T Y
7.00-12.00 — Studio 300. & ‘Brzeg 

marzeń". 7.30—Ekapree poranny—1.6.25 
—8  "Kameleony”. 855—Ekapree poranny
—  2. 9.30 —  & "Kopduszwk". 10.25 —  Mój 
dom —  moją M antrą 11.25 —  Ekspres 
poranny —  3. 18.00 —  Program, anonse, 
muzyka. 18.10— &  Dram marzeń". 18.40
—  8 . "Kopciuszek". 19.30 —  TOP 10 Ame- 
lytd. 20.00 —  Wiadomości 20J0 —  Flmy 
■nim. <ta dzieci 20JO — Telegra— "Pira­
mida" 21.00—  FHm fab. "Rozstania". 22.35
—  Muzyka, anonea. 22.45—  3  Kameleo­
ny". 23.06— Wiadomości

WILEŃSKA T Y
8.10 —  90x60x90. 8.25 —  Serial <fla 

dziad. 8.50 —  Fflm dta dzieci. 10,00 —  
Patrol drogowy. 10.15 —  Prognozy tygo­
dnia. 10.45— Apleka. 10.56 — Kurs dola­
ra. 1 1 .00— Nowości postmuzykL 11  JO—  
FHm fab. "Dzień po dniu” . 12.35 —  
90x60x90.12.50 —  Kurs dolara. 13.00 —  
CNN. Nowości biznesu. 13.30 —  Moje 
kino. 18.40 —  Tablica ogloezeń. 18.45 — 
Dziś w  miasteczku. 19.00 —  Skandale 
tygodnia. 19.30— FBm fab. "Koczowniczy 
autobus". 21.15 —  R. Bradbury "FI Fai Fu 
Fam". 21.45 —  8 . T a g e n f.  22.45 —  
Nowości poetmuzykL 23.05— Dziś w mia­
steczku.

I KANAŁ
5.00 —  Poranek. 8.00 —  Dziennik.

8.20 —  S. "Dziewczyna z  tropików". 9.10
—  Człowiek i prawo. 9.40— 7 dni w spor­
cie. PHka nożna. 10.10— Firn anim. 10.35
—  8 . dok. *W obiektywie zwierzęta*. 13.00
—  Program inf.- rozr. 13.35 —  Ogród 
przez ceły rok. 14.00— Dziennik. 14.20—

"Mir*. 15.00 —  Popatrz, posłuchaj. 15.20 podróży. 16.00—  Rynek. 1 (]g
—  Młode talenty. 15.40 —  Maraton 15. wi ludzie. 17.00 —  8 . "John
16.00 —  Krótkie itfedomoścL 16.05 —  8. —  8. "Westgeta". 18.35 — pT '
"Helene I chłopcy". 16.30 —  Dżem. 17.00 —
—  Czaa. 17.20 —  8 . "Dziewczyna z  tro­
pików". 18.10 —  Godzina szczytu. 18.35
—  Telegra "Odgadnij melodię". 19.06 —
TemeL 19.45 —  Dobranoc, dzieci 20.00
—  Czaa. 20.50 —  Z pierwszej ręki. 21.00
—  FHmfeb."Hamier (2). 22.25— Wersje.
22.40 —  Show. 23.15 —  Dziennik.

TYP-1
7.00 —  Kawa czy herbata? 8.45 —

Y.I.P. —  rozmowa Jedynki 9.00 —
Dźwiękogra. 9.15 —  Małe bejeczkL 9.25
—  Gimnastyka —  Aerobic (6) — powt 
9.30 —  Lato z  czarodziejem. 10.00 —
Wiadomości. 10.10— "Jeekófld I amezon- 
k f —  serial prod. angielskiej. 10.35 —  Za 
żadne skarby— program dla dziecL 11.05 
— "Joiiy Jocker* "Czaszka i kości*— serial 
sensacyjny prod. niemieckiej. 12.00 —
Giełda praoy, giełda szans. 12J0 —  To 
isst łatwe —  oczko w prawo ... oczko w 
law o. 12.30 —  Lato z  Magazynem 
Notowań. 13.00 —  Wiadomości 13.10 —
Agrobiznes. 13.15 —  Czaa Powstania.
13.35 —  Prawdziwy koniec Syberii — 
reportaż 13J0— Czas Powstanie 14.05—
Summa _  po trzydziestu latach. U J 0 —
Księga cudów technld (powi). 15.00 —
-Godzina W  —  Sm fab. prod. poL (1979).
1615 —  Rusz się. Kaziu! 1638 —  Album 
kościołów. 1856 —  Baw się z  nemL 17 JO 
—  Sztuka njoaTkira- Artysta niemoralny.
13.00 — Tełeaxprees. 18J5 —  Oko w  oko 
z  Katarzyną Kmderz. 1850 —  MWatory.
1855 —  *83 dni 145 laP —  program dok.
19.30 —  "Simpeonowie" —  serial anim. 
prod. U8A. 20.00 —  W ieczorynke 
"Pszczóka Maja". 20 JO —  Wiadomości 
21.10 —  "Ojcowie I syncwńe* —  Hm lab. 
prod. U8A  (1990). 22J0 —  Program pub­
licystyczny. 23.30 — "Zamek'— TeaŁr Wizji 
I Ruchu z  LuMna. 24 JO —  Wiadomości 
0.10 —  "Powstania Warszawskie* —  Om 
dok. 1.00 —  "Zaścianek" —  reportaż J.
Gębaldego. 1.15— Klub samotnych serc.

18.55 — Lekcja jęz. eng. 19.0Q«*li
19.20 —  100 proc. 19.30 — ■ ’} 
Barbera". 20J0 —  FUm anim. J* 
Lekcja fez. ang. 21.00 —  W W  
21.15 —  Nowości aportowa. 2W  
"Góral". 22.30 —  Muzyka. 
Wiadomości 23.15— Nowości*,
23JO — Muzyka.

KOWIEŃSKA TV
7.00— 12.00— Studio 300. ! * ■

marzeń". 7 JO — Ekapree porw ij
— 8. 'Kameleony*. 8.55— EkapZ 
ny-2. 9.30— 8. "Kopciuszek". i f  1 
dom —  moją twierdzą. 11.25 
porermy-3. 18.00 —  Program, 
muzyka. 18.10 —  8 . "Brzeg i 
1840 —  8 . “Kopciuszek*. 19.% 
kanL 19.50 —  Przegląd tygodni 
noji eoetlnś". 20.00— Wiedomofe!
—  Filmy anim. dla dziecL 21.00 
zdrowia. 2 1 JO— 8 . "Drużyna A1.! 
Muzyka, anonse. 22.45 —  8. 
ny". 23.05— Wiadomości.

WILEŃSKA TV 
810— 90x60x90.825— 8*1 

c i  850 —  Fflm dta dzieci 
dzieciństwa" (1). 10.00 — Patrol* , 1
10.15— Skandale tygodnia 10.45 
teka. 10.55 —  K im  dolara. «  
Nowości poetmuzykL 11 JO — 
"Ozłeńpodnki*. 12.36— 9Ox0QtAT
—  Kurs dolara. 13.00 —  CNN. 
bizneeu. 13J0— Moja gwiazd. 
Tabiica ogłoazań. 18.45— Dziś 
czku. 1800— CNN. "8tyf. 1930-3 
ton 66-1580". Program z  u d ^ l  
atra finansów R  Serkine. 20.30,. 
fab. "Gniazda". 21.50— S .Tagaf;
—  Nowości postmuzyłdL 23.05-[

ŚRODA, 2 SIERPNIA  
LTY

1800 —  Wiadomości 1810 —  Pro­
gram dta dzieci 1850 —  Wiadomości 
fcoa.). 18.00 —  Nsjpi|ltnlijaza Litwinka 
Swiata-95. 20.30 —  Panorama. 21 JO —  
Igrzyaka Sportowe Litwinów fciiSa 21.10
—  Loteria Terlaar. 21.15— Najpięknieisza 
Utwinka Świata 95. 2200 —  9 rzemioeL 
22.30— Najpiękniejsza Litwinka Świata-96. 
2255— Featiwai ̂ (aunas jazz-97.23.30— 
Wiadomości wieczorne.

BAŁTYCKA TY. TY POLONIA 
7J5 —  8 . Tak  świat aię toęcT 825

—  8. "Dzika R&taT. 1800 —  Magazyn 
notowań: Dolnośląskie enklawy" (P).
16.30 — "Lłety w butelce" — film krajozn. 
(P). 16.50 —  "Marek Htaako baz mitów" 
( f y  17.30 —  Program rozrywkowy (P). 
1800 —  Tataaxpreas (P). 1815 —  Famy 
anim. 18.30 —  Czarnobiałe. 19.00 —  
Nowości betyckJe. 19.05— Nowela filmo­
wa "8chronianłe". 19.30 —  Wyprawa na 
'przyrodę. 20.00 —  "Ja, ty j innP. 20.30—  
8 . Dranica nocy". 21.00 —  Nowości 
bafeycłde. 21.06— 8. T ek  świat aię kręcf.
22.00 —  Panorama (P). 22.30 —  Adapta­
cje literatury: "Chem"— film fab. (P). 24.00
—  Zmienność róży —  Arma Chodako­
wska (P). 0.30 —  "Godzina szczerości z 
Piotrem Skrzyneckim" (P). 1.25 —  Lato z  
Mozartem (P).

LNKTY
7.00 —  Poranna koto. 800 —  TV- 

shop. 9.05— 3  "Bez domu jeet ŹJe". 17.00
—  Czaa. 17 JO —  Tangomenie. 17.40 —  
Film dok. 1810— Fflm anim. 1835 — S. 
"Bez domu jest źle..." 19.30 —  Fflm dok. 
"Wakacje w  Ameryce" (USA). 20.00 —  
Czas. 20.40— TV-shop. Anonse. 21.00—  
K. Maźaika. Wystawa lotnictwa. 21.50 —  
"Radzieckie kronflf. 22.45 —  Karaoke i 
inni. 23.15 —  Fflm przygodowy "Kaptan 
Eskaiabomo".

TELE-3
7.30 —  Wiadomości (ang.). 800 —  

Fiłm anim. 8.30— 8. "Senta Berbera". 9.30
—  8  -Maria Celaste". 10.30 —  Film przy­
godowy Dzwony Rozarity".12.00— Dy-

I KANAŁ
5.00 —  Poranek. 800 -  0* 

820 —  8. Dziewczyna z tropfcfe
—  W świacie zwierz*. 9 .4 5 -?  
aporcie. 10.15 —  Fflm anim. 1Qjj 
dok. obiektywie zwrierzęfcf. 1t 
Dziennik. 13.00 —  Program U 
13J6— Telegra. 14.00— Dzianin
—  "Mir. 15.00 —  DomisoL 15J0 
anim. 15.50 —  Klub fanóar. m 
ściągaczka. 16.05 —  8. "Hi 
chłopcy". 1830 —  Tin tor*. 17j 
Czas. 17 JO —  8  "Dziewczyn* 
pików". 1810 —  Godzina szczyfci
—  Telegra "Odgadnij mełody. W 
Dobranoc, dzieci 20.00— Caa 9 
Fflm fab. "Sto tysięcy dolarów ra i 
23J0— Wenie. 23.50 — Dzień*

TYM j
7 JO —  Kawa czy herbata? 

VJ.P. —  rozmowa Jedynki 800-1 
czna Skakanka z  Niespodzianką. II 
Mele bajeczki 8 2 5 —  Gimna^fr 
00 dzień. 9.30 —  Lalo z  ram ii
10.00 —  Wiadomości 10.10 -  
przygody Czarnego Kaięrfaf  (5) 
prod. angiełaWej. 11.05 — "Starf 
rial prod. U8A. 11 JO—  MuzycatJ 
ka. 12.00 —  WJeotaehion— "  4 
Nowy Jork. 12J0 —  Lato z  Utgą 
Notowań. 1880 —  Wiadomości" 
Agrobiznee —  rolniczy program li 
cyjny. 1315— "Przechodzeni pc 
zabronione* —  reportaż J. SarnM 
1345— "Przypadkf. 14.00
—  serial dok. prod. ang. 14J5- 
viana" (2) —  z  cyklu 'Pięto# 
Południowej. 15.00— Kino łstrtr1 
ge na plaży*— film fab. prod USA (
16.35 —  Rusz się, Kaziul 17.00 
natury —  teleturniej dta mtodwaj 
17.25 —  Raj —  program d i 
widzów. 1800 —  Tslisiipraat 
Śmiech to zdrowie —  program 
wy. 1845 —  Z kamerą wśród 
1805 —  "Słoneczny patroTT 
miłość*— a. prod. USA. 206^3 
rynka — "Pinokio". 20J0— W
21.10 —  "Żandarm i kosmW — *  
prod. franeuełdej. 22.40 — M  
2300 —  "Pytania o  KatyłV — #  
2335 —  Co nowego? — J **
24.00 —  Wiadomości 810 — 
Regitze"-H m  fab. prod. d u ń «  
1.35—  Komputerowa szkol* N **! 
(12) (powt). 1 JO— "Leo FensotJ
dok. fikn biogr. oznenym 

Grupa muzyczna. 1330—  Muzyka. 13.35 x n s a
—  Lekcja ięz. ang. 14.00 —  Magazyn
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Dzisiaj mija 51 rocznica wybuchu 
Powstania Warszawskiego

31 bpa 1944 roku w  Komendzie Głównej 
AnniJ Krajowej w  Warszawie odbyła się narada, 
pi ii6rtj oceniono sytuację i zdecydowano 
spocząć jawną zbrojną walkę z garnizonem 

w Warszawie. We wtorek 1 sierpnia 
1944 roku w Warszawie wybuchło powstanie, 
zygn wojskowym powstania było opanowanie 
0 0 1  Celem politycznym — prawcie władzy 
«  wyzwolonej stolicy przez czynniki administra- 
c t̂oodyśakiego rządu Rzeczypospolitej i tym 

niedopuszczenie do sowietyzaqi Polski i 
^porządkowania kraju wpływom ZSRR. Ce- 
[en powstania było więc wyzwolenie i
ciepodkfWĆ.

Watfrmpoczęlyaię już o godz. 15.001 sierp- 
^  Niemiecki generał Remkard Stabd z garnizo­
nu niemieckiego już o godz. 14.30 zarządził alarm. 
Generał len miał duże doświadczenie walk z Poła- 
jjmi: ns początku Bpca 1944 roku bronił Wilna 
podoasoperacji Wileńskiej AK "Ostra Brama", a 
13 Bpca stoczył bitwę pod Krawczunami. W końcu 
ipn 1944 roku został skierowany pracz dowódz­
two do (arnizoou warszawskiego. W
pierwy dzień walk w Warszawie zgłosiło się 32 
tygąceżotaaeny AK, którzy w pierwszych dniach 
sierpnia opanowali większość miasta. Na 

o wybuchu powstania w Warszawie 
acjUa sowieckie powstrzymały swe natarcie na 

aęść miasta — Pragę. Tymczasem 
Niemcy na tym odcinku wprowadzili cztery djywi- 
gepmcenie, które odrzuciły wojska sowieckie od

przedmieść Warszawy i rozpoczęły tłumienie po- 
wstania i mordowanie ludnośd cywilnej. Niemie­
cki plan przewidywał przebicie tras i podzielenie 
miasta na poszczególne ogniaka walki oraz 
likwidację powstańców. Spokój, jaki zapanował 
na frondę niemiecko-sowieckim, pozwolił Nie­
mcom na ściągnięcie posiłków do Warszawy. 5 
sierpnia Niemcy rozpoczęli wykonywanie tego 
planu od natarcia na dzielnicę Wola. Mordowali 
ludność cywilną i wziętych do niewoli żołnierzy 
AK. iyiko w lej dzielnicy zginęło około 50 tysięcy 
osób. W walkach w Warszawie wziął udział lei 
oddział AK z Kresów Wschodnich. Był to liczący 
ponad 800 żołnierzy batalion pod dowództwem 
por. Adolfa Pilcha "Córa”. Oddział len 
pochodził z Nowogródzkiego Okręgu AK. Na 
początku sierpnia 1944 roku przeprowadził on 
kilka udanych akcji w Puszczy Kampinoskiej pod 
Warszawą. Batalion ten wykrwawił się 20 i 21 
sierpnia w dwóch atakach na Dworzec Gdański, 
gdzie poległo ponad 500 żołnierzy AK z lego 
batalionu. Walki w Warszawie trwały cały 
sierpień. 29 sierpnia rządy USA i Anglii uznały 
prawa kombatanckie żołnierzom AK. Sowieci 
nie pczyłączyii się do tej deklaracji Następnego 
dnia Stalin wydał rozkaz kierownictwu Frontu 
Białoruskiego w Polsce, by przejść do obrony. 
We wrześniu 1944 roku Niemcy wzmogli bom­
bardowanie miasta. Chociaż 14 września wojska 
aowieckie zdobyły dzielnicę Pragę, lo jednak dal­
szych aktywnych ifriahli nie podjęły i Wisły nie

NA ZDJĘCIU: rolny Zamkn Królewskiego po apadku Powstania.

sforsowały. Tymczasem 18 września w biały 
dzieli nad Warszawą ukazało się 107 
amerykańskich samolotów B-17, tak zwanych 
"latających fortec”. Była to wyprawa 8 lotniczej 
floty amerykańskiej, która dokonałs masowych 
zrzutów uzbrojenia, amunicji i żywności dla 
powstańców Warszawy. Podniosło to na duchu 
żołnierzy AK, ale powstanie już chyliło się ku 
upadkowi

Repr. Taśrusi Ważnłewfcz

17 września polska Samodzielna Brygada 
Spadochronowa, która została zorganizowana i 
uzbrojona w Angin, została przerzucona do Ho­
landii, gdzie wzięła udział w nieudolnej brytyj­
skiej skeji desantowej pod Amhcim. Dlaczego la 
jednostka nie została przerzucona do Warszawy, 
do dzisiaj jest niejasne.

(Dokończenie na str. 5)

Z konferencji prasowej w MSW  RL

Dziennikarzy niepokoi problem 
anonimowych źródeł

31 Dpea kr. w mabj sali Minister- 
Un Spraw Wewnętrznych RL odbyła 
się kesferencja prasowa, w której 
•custniczjrll minister MSW RL R.
Ysttekuas, naczelnik wydziału Infor- 
■scjl sztsba MSW RL Ś.
SkspctrlBosIzastępca naczelnikaG.
U k

Głównym lematem konferencji 
tyo powianie przy sztabie MSW no- 
*e|o wydziału — informowania 

masowego przekazu. Ulwo*
■swe |o zostało spowodowane po­
tarty dała dzisiejszego, jak zaznaczył 
■aster R. Vai tekOnas. Aby informa- 

była bardziej operatywna,
•c*hdnj i głębsza, 9 osób będzie nad 
*1* pucowało (w tym socjolog, pra- 

Wormacje będą codzienne, co 
każde półrocze. Będą one 

*5®ow»ły zakres od tych aktual- 
•fdji do ogólnych. Aby każdego po- 
UJl* otrzymać wyczerpujące 
^°®olci, dziennikarze będą mu- 

““^  specjalne akredytacje, co 
Jĵ zcsoy jednak, że ni ea kr edytowani 
*«nymają ich w ogóle. Poza tym 

każdym komisariacie 
rzecznik prasowy, który 

T O  mógł udostępnić informa- 
^ tym, że publikując je, należy

wskazać źródło. Na konto anonimo­
wych źródeł, minister R. VaitekQnas 
powiedział, że nie zawsze wiadomości z 
nich pochodzące są wiarygodne, w co 
dziennikarze nie bardzo chcieli 
wierzyć, sugerując, że trudno coś 
"wyciągnąć" od oficjalnych osób. Jed­
nym słowem, ma być dobrze i dla mass 
mediów i dla organów ochrony po­
rządku publicznego. Jak będzie 
naprawdę da się widzieć, kiedy minister 
R. Yaitekfinas podpisze dyspcnyqę o 
utworzeniu tego wydziału.

Ponadto minister MSW 
poinformował dziennikarzy o spotka­
niu delegacji 3 państw bałtyckich w 
Estonii w dniach 29-30 lipca br. Przed­
stawiciele ministerstw spraw 
wewnętrznych Litwy, Łotwy i Estonii 
spotkali się, by omówić sposoby i kie­
runki współpracy w walce z 
przestępczością. M. in. na Litwie 
zwiększyła się liczba kradzieży, w tym 
—  mienia osobistego, samochodów.

Oprócz tego przedstawiciele MSW 
RL poinformowali o utworzeniu biura 
koordynacyjnego, swoistego "robocze­
go instrumentu", którego praca będzie 
polegała na organizowaniu i kontrolo­
waniu przeróżnych operacji

Irena UTWIN

Utwini świata —  to jedna rodzina

«kfch
tslr.l)

Sportowych U- 
Uaofci u ŷtau lasowi Grybau-

^J^ły zapalił znicz igrzysk, 
przysi î w imieniu spor- 

»Uada hokeista Audrius Zu- 
k^Weaiu sędziów—jeździecVi- 

Na arenę wjeżdżają 
loifc, * dawnych czasów i ama-

naa do czasów 
°dtwsrzsją sen Giedymi-

Utwy- Su>* się rytm muzyki tance- 
%  ta? “* arenie atulede

w£ttkCiU-
spłatają się 7 

<aeSS^*po|ó|w młodzieżowych, 6 
pniyszli wirtuozi koszy-

l*y, labtJ?^ °* kucykach z Rze­
dły J!T*I.row«*yści, światowej 

aportowych
o* * * *

W  MSW ~  M przemiło 
g jf ’ które rozbrzmiewały 

SkoiJ '\ fPi<»*wowych, defilad 
narodowej, ko-

* sportowym wzięło

udział ponad 500 osób.
Niebo wreszcie rozjaśnia 

wspaniały fęjerwerk, wieńczący piękne 
święto sportu i sztuki 

• • •
Wczoraj Prezydent Republiki Li­

tewskiej Algirdas Brazauskas przyjął 
kierowników delegacji V Igrzysk Spor­
towych Litwinów Świata.

W swym przemówieniu cieszył się, 
że na święto to przybyli Litwini nawet z 
najdalszych zakątków świata— w star­
szym i młodym wieku, którzy wielo­
krotnie odwiedzili ziemię przodków i 
przybyli tu po raz pierwszy.

"Igrzyska Litwinów Świata" — 
powiedział A  Brazauskas — lo nie tyl­
ko impreza sportowa, lecz również 
czynnik, łączący rozproszonych po 
świecie rodaków, którzy odpowiedzieli 
na zew ojczyzny i przybyli na Litwę".

Podczas spotkania zabierający glos 
ArtOras Mićiudas (Argentyna), prze­
wodniczący Wspólnoty Litwinów 
świata Bronius Nainys (USA)* Au­
drius śiieika (Kanada), Anta nas Lau- 
kaitis (Australia), Vytautas Budzelka 
(Polska) deszyli się ze wspaniale zor­
ganizowanego święta, podziękowali za 
gościnność

(ELTĄ)

WNypadki I wpadki
Zgodnie i informacją MS\V 

RL 28-30 lipca br. w republice od­
notowano 331 przestępstw, w tym 
10 obrażeń ciała, 3 gwałty, 13 wy­
bryków chuligańskich, 17 ra­
bunków, 284 kradzieże.

Zanotowano 38 wypadków ru­

chu drogowego, w tym zginęło 8 
osób, 19 polarów. Znaleziono 18 
denatów, poszukuje się 13 oaób, 
zatrzymano <9 osób podejrzanych 
o popełnienie przestępstw.

Zabójstwo
29 Bpca o  godz. 8.00 na u l Pe- 

lesos w Wilnie dwaj mężczyźni po­
bili R. Meftauskasa, ur. 1970 n, 
który po drodze do szpitala zmarł. 
Podejrzani W. (ur. 1961 r.) i L  (ur. 
1977 r.) zatrzymani.

Noce 
niebezpieczne

* 30 lipca o północy na uL 
Żadeikos w Wilnie mężczyzna 
zranił nożem M. Knyzę (ur. 1977 
r.) i P. Karpowicza (ur. 1978 r.). 
Rannych skierowano do szpitala.

* 28 lipca o godz. 23.10 na uL 
Dariaus i Gireno w Wilnie przy 
akademiku nieznany mężczyzna 
pobił i zgwałcił J. (ur. 1970 r.).

* 29 lipca o  godz. 2.10 na uL 
Ukm erges w W iln ie trzej 
mężczyźni zranili kierowcę taksów­
ki S. Bujvidasa (ur. 1962 r.), ode­
brali samochód w a Z-21011. 
Kierowcę skierowano do szpitala a 
spalony samochód znaleziono we 
wsi Jogvilial (rej. ukmersld).

* 28 Hpca o godz. 20 na uL 
Żerućio w Winie dwaj nieznani 
sprawcy pobili A. Ćiućiurkę (ur. 
1944 r.), odebrali 25 Lt i dokumen­

ty-
* 29 lipca o godz. 23 JO na uL 

PerkOno w Wilnie dwaj młodzieńcy 
pobili E. DżiuryćiOtć, odebrali kol­
czyki, złoty łańcuszek i 400 Lt.

Na rynku
29 Upca o godz. 4.00 na rynku w 

Gariunai dwaj młodzieńcy pobili R. 
Waszkiewicza i odebrali 70 L t

Przygotował 
AndrzaJ RUDZIŃSKI

Zginął redaktor naczelny czasopisma 
“Krantai" V. Daunys

W sobotę podczas 
międzynarodowego święta balonów 
"Podniebne kwiaty" poniósł śmierć 
redaktor naczelny czasopisma 
"Krantai" Vaidotas Daunys. Podczas 
święta w Za krecie lot balonu "Pepsi” 
nie był przewidziany, cbodaż jego pi­
lot szykował się do startu. Około go­
dziny 21.00 balon niespodziewanie 
wyrwał do góry. Uczepiony goodoli 
wzniósł ąię również V. Daunys. W 
powietrzu utrzymał się niespełna 
minutę. Jak twierdzą lekarze, V. 
Daunys spadł na ziemię z wysokości 
400 metrów i zginął na miejscu.

Lot dla poety —  to życie. Śmierć 
zadecydowała po swojemu

Ktoś spośród poetów naszego pokolenia musiał dołączyć się do plejady 
widłach, którym śmierć zatrzymała serce zaledwie po przekroczeniu fatalnego 
progu 37 lat; A  Puszkin, O. Apoflinairc, A  Rimbaud, W. MajakowskL. Vsido- 
tas Daunys. W ubiegłą sobotę w swym tekście dla "Lieturos rytas" pisał on, 
śmierć nie jest wszechmocna. Hartuje ooa tych, którzy zostali i rołi wic Ha cedy 
tego, kuky odszedł, jak gdyby zabraniając mu niechlubnego starzenia się.

Obserwator "Lietuvos rytas” Vaidotas Daunys był jednym z tych, dla 
których kodeks boooru i prz^aźni oznaczał spełnienie wiecznej młodości nie 
jeden i nie dwa talenty stały się sobą, czerpiąc z jego hojnej i otwartej dlool

Głęboko wierzący o^dec pięciorga dzieci, bez którego krajobraz kultury 
Litwy z ostatniego dziesiędoleds wydawałby się znacznie uboższy, Ysidotas 
był nie tylko redaktorem i autorem znaczących wydać ("Veidai*, "Krantaf 
"Regnum", wreszcie "Nsujoji Romuva"), inspiratorem różnych projektów 
kulturalnych, ale też aktywnym uczestnikiem powstającej tu również obecnie 
rzeczywistości i apologetą rzetelnej myśli Nie znałem drugiego takiego 
człowieka z naszego pokolenia, któremu słowo stale spełniało się jako 
dziabnie, a działanie — jako słowa Obowiązek mówienia prawdy rozumiał 
jako najważniejaze ataranie człowieka, jako jedyną możliwość pozostania 
ogniwem kultury europejskiej. Pociągała go artykułowana przestrzeń, która, 
o biada, na Litwie pełna jest wrzawy różnych zaklęć oraz szamańskich czarów.

Może dlatego tak nie derpiełi god głosiciele nienawiśd, których słowa 
tak różnią się od czynów jak niebo i ziemia.

Balon, który zerwał się ku letniemu niebu, unosił Vaidotsaa Daunyss, 
liczącego ostatnie sekundy swego żyda, aby na widoku oniemiałego Wilna 
rzucić na ukochane i pięknie opisane gałęzie stolicy.

FataUśd taką śmierć poety bez wątpienia określiliby jako symboliczną, 
Roiandas RASTAUSKAS

("Uetuvos rytas” z 31 lipca)

Podróż gościńcem. Lato
A w kamieniu przydrożnym 
Odbija się dzień.

To żyda 
Chwila ostatnia,
Odyż wszystko, co ma się zdarzyć ■ 
Będzie jeszcze.

77. Z  litewskiego
W ojdach  PIOTROWICZ 

24.07.95 r.

Zapominam —jak swoje życie 
Na starożytnym sztychu.
I wszystko, co mnie odprowadza, 
TUŻ obok pozostaje.

Są cztery pory roku,
Co wszystko obejmują 
I jest taka roku pora.
Co moje oczy oślepia.

Odbija się zachód słońca 
W soanowd żywicy
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‘Czym trolejbus różni się od czołgu*— n > z » « i»

V iU  ĆcplcvKintt. -
•Czy wiecie, ie w Kownie znajduje się wielki zakład naprawy czołgów? 

Naturalnie, ie jut były. Ody ideologia narodowa wykończyła przez głupotę 
zakład naprawy śmigłowców w Kownie, któiy mógł Litwie przynieść miliony 
dolarów, to chociaż raz w "Respubiicc" podnieśliśmy wrzawę. Natomiast 
"czołgiści" milczeli — nie skarżyli się.

Zakład przypadł Litwie dopiero w 1993 r., dotychczas bowiem była to 
zamknięta wciskowa "skrytka pocztowa". Powiadają, że jeszcze również teraz 
nie nadszedł czas, aby odsłonić wszystkie okoliczności dotyczące tego, jak 
ratowano urządzenia przedsiębiorstwa, które miały być wywiezione z Litwy 
do Rosji W związku z taką ważną sprawą w sąsiednią bursie wojskowej 
częstowano dopóty, dopóki przedstawicielom "niezwyciężonej" było wcale 
nieciekawie, co ładuje się do skrzyń. Powiadają, że wyjechało w nich wiele 
rupieci. Ale pozostawmy to tymczasem legendom okresu Odrodzenia.

Wreszcie, jaki jest efekt tych patriotycznych starań? Dziś w zakładzie, 
nazwanym górnolotnie "Magnalisem" jest pusto i panuje cisza. Na jego 
obszernym terytorium można rozgrywać chociażby mecze piłki nożnej. Z  
1357 robotników pozostało tylko 220. Zdarzyło się, że dyrektor generalny 
"Magnalisu” E. Savickas w czasie pewnej niedawnej podróży usiadł w samo­
locie obok wiceprzewodniczącego Sejmu A. Sakalasa. Tam, ponad chmura­
mi, nie pominął on okazji, by zapytać, dlaczego państwo postępuje tak 
niegospodarnie — nie pozwala zarobić własnym obywatelom (...)

Trzeba się cieszyć, a nie żałować, powiedzieliby codzienni męczennicy 
trolejbusów, którzy już dawno zasłużyli na miano świętych. Ale poczekajcie. 
Okazuje się, że kowieńczycy mogą montować ten sam trolejbus "Skoda” o 
wiele taniej. Czyżby nie wiedziało o tym Ministerstwo Przemysłu i Handlu, 
które w "Magnalisie" ma jeszcze 20 proc. akcji.

Naprawdę musiało ono wiedzieć, że w zakładzie trolejbusy zajęły miąsce 
czołgów, pojazdów opancerzonych i tankietek desantowych. Jeszcze, gdy 
mieściła się tu jednostka wojskowa, przystąpiono do naprawy trolejbusów. 
Początkowo wydawało się, że będzie to ratunek dla przedsiębiorstwa. Ale w 
roku ubiegłym, gdy podrożała elektryczność, parki trolejbusowe "siadły do 
kałuży", a razem z nimi również "Magnalis". Proponował on jeszcze wyjście, 
mianowicie remontować na kredyt, ale w tym roku historia się powtórzyła. 
Jeszcze raz podrożały nośniki energii, a klienci pozostali dłużni "Magnalisowi" 
771 tys. litów. Naturalnie, że również on sam jest dłużny dla budżetu, "Sodry", 
sieci elektrycznych łącznie prawie pół miliona litów. W przybliżeniu na taką 
sumę "Magnalis" posiada części zamienne do pojazdów opancerzonych, ale 
ochrona baju również jest bez pieniędzy. Nie udało się jej zaoferować 
ostatnią relikwii, mianowicie pojazdu opancerzonego za 120 tys. litów. Co 
prawda, Wojsko Litewskie już wcześniej zakupiło od tego przedsiębiorstwa 
pojazdy opancerzone, ale... bez wieżyczek. W "Magnalisie" specjalnie do nich 
przechowuje się 10 wieżyczek, aby wreszcie pojazdy te stały się prawdziwymi 
wozami bojowymi. Między innymi, remontując je zakład miałby też pracę na 
parę lat. Poza tym wojsko ma również samochody ciężarowe i osobowe — 
"Magnalis" niecierpliwie czeka na zamówienia, by je naprawiać. W oczekiwa­
niu zaczął się już rozglądać za projektem "Litewskiego traktora”, teraz nato­
miast z belgijskiego autobusu własnymi siłami i na własne ryzyko konstruuje 
trolejbus litewski. Będzie on 7-8 razy tańszy od nowego (m)

Dyrektor Wileńskiego Pierwszego Parku Trolejbusowego R. 
Aleknavićius powiedział, że w oczekiwaniu na nowe trolejbusy "Śkoda” kupu­
je w Estonii stare trolejbusy z 1980 roku — 10 po 3 tys. i 8 po 5 tys. dolarów. 
Jest to taniej niż remontować stare "dziewiątki" w Kownie, z których Wilno 
zamierza w ogóle zrezygnować, Czesi bowiem nie produkują do nich części 
zamiennych. Jeżeli samorząd prędko znajdzie miliony na pierwszą wpłatę, to 
nowe trolejbusy "śkoda" powinny zjawić się w stolicy w październiku.

"Magnalis" natomiast, ogarnięty natchnieniem zamierza dziś udać się z 
biznes-planem do ministra przemysłu i handlu K. Klimaśauskasa. O ile wiem, 
specjaliści od czołgu opłacili się za to wiceprzewodniczącemu Sejmu A. 
Saka lasowi, mianowicie sprezentowali autentyczną czapkę pancerniaka z 
dawnych zapasów*.

LIETUYOS.t l L l U Y U O irytas
* "Tragedia miednicka: spojrzenie z per­

spektywy CZtereCh lat" —  puhlikyj« Edmundasa Ganusau- 
skasa.

«... Wiosną z domu przy alei Laisvćs wyniósł się jedyny pozostały przy 
życiu po masakrze Tomas Śemas. Skłonny do filozofowania, zawsze myślący, 
że innym jest gorzej Tomas jest zadowolony z nowego mieszkania przy ul. 
Szaltiniu. Pewne urządzenia, mianowicie klamki, przerobiony prysznic roz­
szerzają możliwości poruszania się, nieco ułatwiają codzienny byt

T. Sernas również dziś jest inspektorem Wileńskiego Urzędu Celnego, 
pracuje w domu z komputerem, o który wystarał się urząd celny. Obecnie 
Tomas leczy się w Niemczech — istnieje jeszcze ciągle nadzieja, że odzyska 
chociażby część tego, czego pozbawili go mordercy.

Ale o samej sprawie. Urzędnicy Prokuratury Generalną dali do zrozu­
mienia dla "Lietuvos rytas”, że po 4 latach od masakry nie nastąpiły istotniej­
sze zmiany w śledztwie dotyczącym sprawy miednicldej.

Tymczasem nie ma odpowiedzi nie tylko na zasadnicze pytanie, na czyj 
rozkaz i czyimi rękoma popełniono tę straszliwą zbrodnię. Zdawałoby się, że 
chociażby już w imię przyszłości należało podjąć próbę przeanalizowania 
tamtego okresu, jego doświadczeń, o których T. Sernas pisał w ”Lietuvos 
rytas" w roku ubiegłym, z okazji trzeciej rocznicy:

"W tym czasie posterunki graniczne i celne stanowiły tylko dekoracyjne 
atrybuty niepodległego państwa. Posterunki— były to budowlane barakowo­
zy, nie mające żadnych środków łączności. Szkoda, że w dekoracjach musieli 
koniecznie przebywać żywi, bezbronni ludzie (...). Nie podejmowano żadnych 
praktycznych środków zapobiegawczych (  _ ) Wobec dobrze zaplanowanych 
i przygotowanych napaści nasz posterunek, który żył fatalistycznymi ideami 
nie stawiania oporu, zawczasu był skazany. Policjanci nie byli przygotowani 
psychologicznie, by strzelać do żywych ludzi, nie przeinstruowano ich, nie 
znali swych uprawnień i obowiązków".

Celnik, który na posterunku w Miednikach patrzył śmierci w oczy, zapy­
tuje, czy kierownicy Prokuratury Generalną dotrzymują obietnicy, że zwrócą 
się do organizacji międzynarodową, jeżeli nie zostanie pociągnięte porozu­
mienie w sprawie ekstradycji przestępców. Czy oni to uczynili, czy nie. Jeżeli 
nie, to jakie przyjazne dla tósji «iły na Litwie doradziły im, by tego nie robili?

Te pytania celnika T. Senusa są aktualne również dziś, w dniu czwartą 
rocznicy straszliwą tragedii w Miednikach*.

Specjalny wysłannik "Kuriera" z Nowego Jorku.

WEEKEND
W połowie lipca nad centralną 

Ameryką przetoczyła się fala 
upałów. W  Chicago i okolicy 
zmarło od gorąca około 100 osób. 
Pewna pan), którą nie stać było na 
nabycie klimatyzatora, pożegnała 
się z tym światem we własnym mie­
szkaniu. Temperatura sięgnęła 
tam 130 stopni w skali Fahrenheita, 
co u Celsjusza oznacza ponad 40. 
Nowy Jork leży na tej samej 
szerokości co Rzym, więc upał był 
tu iście południowy. Do tego doszła 
piekielna wilgotność powietrza i na­
grzane do białości mury drapaczy 
chmur.

Kiedy w piątek wyszłam z reda­
kcji na ulicę, sandały dosłownie 
przyklejały się do chodnika. 
Musiałam przejść kilka przecznic, 
aby trafić na dworzec Grand Cen­
tral, skąd odjeżdżał pociąg na 
północ miasta. Przyjaciele z Ossi- 
ning (tonące w zieleni przedmieście 
Nowego Jorku) zaprosili mnie na 
weekend.

Amesykanie to dziwni ludzie, 
powiedziałby Zulu-Gula. Połowę 
piątku spędzają na szykowaniu się 
do weekendu, kupowaniu 
wiktuałów, napojów, zapełnianiu 
nimi coolerów, czyli takich plasty­
kowych skrzynek-lodówek. W  
sobotę skoro toit pędzą samocho­
dami wyładowanymi coolerami, pa­
rasolkami, składanymi krzesełkami 
i mnóstwem innych rupieci w kie­
runku oceanu na Long Island, aby 
po paru godzinach wrócić do do­
mu, bo wysiedzieć na plaży na spie­
kocie jest niemożliwe. A  w pod­
wórzu mają pływalnie z błękitną 
wodą, w domu —  prysznice i kli­
matyzatory, więc dziwią się sami so­
bie, po ki diabeł jechali te 200 km 
tam i z powrotem. W  dodatku mu­
sieli zapłacić podatek drogowy w 
wysokości 6 dolarów, 4 dolary za 
kartę wstępu na plażę.

A le Amerykanie muszą cały 
czas być w ruchu. W ięc i my 
pojechaliśm y na weekend. 
Zostawiliśmy samochód na parkin­
gu, gdzie już stało kilkaset innych. 
W  niskim bungalowie można się 
przebrać, wziąć prysznic, wypić 
przywiezioną z  sobą kawę i— dalej 
na plażę. Aby tam dojść, trzeba 
przebrnąć z manelami spory kawał 
drogi na spiekocie przez piachy.

Rozkładamy rzeczy na piasku i 
wtedy nadciąga olbrzymia czarna 
chmura. Błyskawice uderzają 
wprost w ziemię. Przerażeni ratow­
nicy pieszo, jeepami, helikopterami 
przepędzają wszystkich z plaży. Za­
nim dotarliśmy do bungalowu 
w yjrza ło  słońce, w ięc znów 
zawróciliśmy ku oceanowi

Po wykąpaniu się, zjedzeniu

wszystkiego, co się przywiozło, za­
bieramy się z powrotem. Moi przy­
jaciele obawiają się popołudniowej 
spiekoty. Zjeżdżamy z parkingu. 
Na nasze miejsce wjeżdża leciwa 
staruszka, która nie boi się słońca. 
Znów jedzlemy godzinę wijącymi 
się drogami okolonymi zielenią. 
Przyroda jest w tej części Ameryki 
wspaniała. T o  przecież tu 
rozgrywały się straszliwe wydarze­
nia opisane tak barwnie przez Feni- 
mora Coopera. Napotykane po 
drodze maleńkie miasteczka-sateli- 
ty Nowego Jorku są tak malowni­
cze, że droga wcale nie nuży. Każda 
willa jest inna, obok wielu są pola 
do gry w golfa, korty tenisowe, 
pływalnie. Wszędzie ład i porządek. 
Obok niektórych domków widzę 
tzw. garage-iale, czyli wyprzedaże 
niepotrzebnych przedmiotów, 
które komuś innemu mogą się 
przydać.

Dużo nabywców jest w soboty i 
niedziele w supermarketach. Ko­
rzystając z tego, że w sklepach jest 
chłodno, ludzie chętnie robią zaku­
py w dni wolne od pracy.

Innym rodzajem weekendu jest 
tzw. garden-party, czyn przyjęcie 
towarzyskie na łonie przyrody.

Pewnej soboty zaproszono 
mnie do domu rosyjskiego emi­
granta, nad brzegiem pięknego je­
ziorka, które też należy do niego 
wraz z posesją. Dima jest bardzo 
zdolnym naukowcem w dziedzinie 
programowania. Jest głuchy i słabo 
rozmawia. W  każdym innym kraju 
zepchnięto by go na margines. Na 
Zachodzie nauczył się rozumieć 
mowę ludzi z ust, zna pleć języków. 
Jest doskonałym specjalistą i firma 
IBM, gdzie pracuje, bardzo go cenL 
Obecnie Dima opracowuje skom­
plikowany program dla Rosji, który 
wymaga nagrania jednego i tego sa­
mego tekstu w języku rosyjskim 
przez 700 różnych osób.

Żona Dimy, Galina, jest archi­
tektem. Na razie bez pracy, bo 
skończyła jeden projekt 1 nie 
otrzymała następnego. M ają 
dwójkę wspaniałych synów, którzy 
są rozkochani w swych rodzicach i 
pomagają im jak mogą we wszy­
stkim.

W  związku z Dlmą 
przypomniała mi się rozmowa z 
pewną wilnianką, która miała w 
Wilnie "trunkowego" małżonka i 
niepełnosprawnego umysłowo 20- 
letniego syna. Z  przerażeniem 
myślała, co będzie z jej dzieckiem, 
gdy się zestarze je  i umrze. 
Wyjechała więc do Ameryki tyiko z 
pcwodu syna. W  Wilnie nikt nie 
zajmował się chłopcem, był pozo­
stawiony sobie, zdziczał. Tu, w

USA, dano mu wysoką mtó 
uczęszcza bezpłatnie do specjału 
szkoły, gdzie uczą go obcowali] 
ludźmi, nawet angielskiego, Dy 
jest całkiem innym człowiekkn 
nie boi się wyjść na ulicę, j

Garden party —  to taft 
przemiłe spotkanie towarzyskie | 
zielonej trawce. Jedni przyjeSi 
inni wyjeżdżają. Ogółem pot 
dom Dimy tego dnia przewinęloi 
z 60 osób. Za domem ustawfa 
były stoły, na których stały głęfcfc 
brytwanny pełne mięs i sałat fy 
oddzielnym stoliku —  napój* 
chłodzące i wina. T m  gorące di 
nia, 6 rodzai załatek. Żywno16 
w Ameryce bardzo tania, 
półtora dolara można kupić tak- 
rzyk małży lub krewetek. Ti 
wyładowany po brzegi olbnjnj 
wózek z  produktami płaci tię 41 
USD. U  nas na 120-140litów ni£ 
nie kupi się takiej ilości jadła.

Za to drogie są bardzo czynâ  
wysokie podatld, sięgające oiekty 
30 proc. poborów. Takie same p 
datki płaci się na Litwie, ale poda 
nik nicz tego nie ma. Tu podtó 
drogowy jest wysoki, ale za to drcf 
starannie dopatizooe, oznako* 
ne, gdy się za trzymasz na potna 
natychmiast zjawia się policja* 
nieżeby karać, leczby pomóc fc 
datki płaci się nawet chętnie, gdji 
mieszkańcy Stanów wiedzą, i 
dzięki nim zapewnia się komfort 
bezpieczeństwo.

Obecna na party młoda oioli 
rodem z Odessy opowiadała, fi 
niedawno bawiła w swym rodżfr 
nym mieście. Mieszkała woumo* 
hotelowym za 120 dolarów* 
dobę, ale tak jak w tym 10-dobft 
wyro, były w nim połamane krat? 
meble, karaluchy. Tu, jeżeli 4 
płaci drożej, jest pewność, ie set*1 
będzie na poziomie.

Party odbywają się regultf* 
co jakiś czas. Ponieważ Ameryk 
nie są ludźmi bardzo zapracuj 
mi, ale też towarzyskimi, napafl 
należy zapraszać gości co najmij
0 tydzień wcześniej. Nawet 
może się stać, że z rana zateiefc** 
je ktoś bardzo skruszony, przef**
1 zakomunikuje, że niestety* 
może przyjechać, bo zapomflWj 
miesiąc temu przyj# zaproacj 
na inne party. Na party mato** 
kąpać w basenie właściejn 
korzystać z ich kortów, pól do p r 
golfa. Party —  to po prosto
jemne spędzenie czasu wśrddtfj
które się rzadko widuje z 
nawału pracy.

Barbara ZNAJDZJtOW^ 
Nowy Jork 

NA ZD JĘC IU : s lf jg  
przedmieście Nowego Jo rk s^  
nlng.

Zakaz ruchu na ul. Panerli|
Administracja Samorządu m. Wil­

na poinformowała, że z powodu 
układania kabla elektrycznego na ul 
Panerią "Neiluvs" ZSA zezwolono na 
zamknięcie od godz. 9.00 2sierpnia do 
godz. 5.00 w dniu 3 sierpnia całego ru­

chu na odcinku ul. Panerią między uli­
cami §vitrigailos i Vytenio.

"Neiluva" została zobowiązana, 
aby przed rozpoczęciem robót ustawić 
znaki drogowe oraz zapewnić nich au­
tobusów oraz innych środków transpo­

rtu na miejscu wykopu od 5 a 
rano do odnowienia nawieg&l 
Nawierzchnię ulicy na miejscu 
zamierza się odnowić do 7 •***1 
Dodatkowo poinformują. 
dokładnych zmianach rucha 1*^1 
kacji miąskią.

Sr
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Przyszłość energetyki litewskiej.

Konserwacja, czy likwidacja
wyt M lqc]eOT|>omniaiiycli 30- 

^^dnio iaiożcfi, cumy dwa warianty
^ a e ta to y *1 “  N bUŻEe I5-20 
|!TBiiiiiD»li>y. i o r i e » l c » i n y  na 

tanio Ka»0)“  gupodarczc- 
MjpSeupniaunie eksportu ener- 
S  jnMUporiiy. zakładającywysokie 
fLoo rtawoju gcapodiroego l pełne 
„lOTyiUiie mocy eaerjeiycziiych 
i]i pocra* etaponu. Zakładamy przy 

je wzrost zapotrzebowania na 
^ ^ d q jin ą M z k : niezbyt wielki, z 
n #  pa coraz to efektywniejsze jej 
zn̂ Ooywtfde,nąjh irdzi3 koczy- 
j^ybyftywariani maksymalny, zapew- 
„^•ytałnystonie istniejących mo­
cy produkcyjnych i linii przesyłowych 
M prognozowany okres. Niestety, 
pruriopodobieństwo takiego modelu 
^ ł̂oju jest niewielkie, gdyż nasi poli­
py wcale do lejo nie dążą (nie tylko
opozycja, ale i partia rządząc*), a wszel­

kie prity litewskich energetyków zna- 
laieaii modus vivendi w stosunkach z 
o^ictytmi psństw ościennych (a in­
nych konsumentów nie mamy) nsiych- 
■iast wywołują falę oskarżeń o 
■wyprzedaż" Litwy, machinacje, 
korupcję lip- grzechy. D latego 
zakładamy, że najbardziej realny jest 
unant minimalny, który nasuwa nam 
mnóstwo problemów, bo nie wiemy, co 
nomy czynić z istniejącym aparatem 
produkcyjnym.

Zdawałoby się, że odpowiedź na to 
pytanie jest prosta— zlikwidować nad- 
■arnocy-i basta! Przy bliższym jed- 
jik zapoznaniu aę z problemem nie 
wygląda on już tak łatwa Mamy dwie 
drogi; konserwację albo likwidację 
nadmiaru mocy. Tm trzeba zaznaczyć, 
żejednąz cech szczególnych energetyki 
jot lirzależność liczby peraoodu od 
zakresu produkcji —  czy elektrownia 
działa, czy jest zakoosawowana, czy 
*yt»arza mniej czy więcej energii —  
liczba pracowników od tego się nie 
zniesis. To samo dotyczy sieci 
pzaytowych. Dodajmy do tego mało 
zaiay fakt, te  zakonserwowaną 
d&rcwnię trzeba ogrzewać w sezonie

grzewczym, inaczej po pierwszej zimie 
nic z niej nie zostanie, i dojdziemy do 
wniosku, że konserwacja po prostu się 
nie opłaca. Tylko likwidując moce pro­
dukcyjne można nieco zniżyć koszta 
produkcji energii, ale tu znowu miejmy 
na uwadze, że likwidacja mocy wymaga 
środków inwestycyjnych i to niemałych, 
w wypadku elektrowni jądrowej nawet 
przewyższających koszta budowy. 
Ponieważ tych środków energetycy nie 
mają, trzeba byłoby zwracać się o kre­
dyty. A  kto udzieli kredytu na 
likwidację biznesu, z jakich środków 
pokryć długi i to z procentami? Jak 
więc widzimy i konserwacja, i likwida­
cja mocy— to ślepy zaułek.

Zupełnie analogicznie przedstawia 
się sprawa z zużyciem energii na po­
trzeby własne. Ostatnio coraz częściej 
dyletanci od energetyki oskarżają jej 
pracowników o niegospodarność, o wy­
sokie straty energii itd. Rozpatrzmy i 
ten problem. Elektrownia, jak i każdy 
obiekt przemysłowy, zużywa niemałe 
ilośd energii dla potrzeb własnych, tzn. 
do napędu różnego rodzaju silników, 
oświetlenia itp. Zwłaszcza wielkie 
zapotrzebowanie na energię ma ją pom­
py cyrkulacyjne, obieg wody w systemie 
elektrowni. Szczególnie dużo energii 
wymagają pompy cyrkuiacyjne na ele­
ktrowniach jądrowych, które ciągle 
ochładzają reaktory. Natomiast w sie­
ciach przesyłowych część energii 
zużywa się w transformatorach przy 
przekształceniu napięcia, w Uniach 
przesyłowych na pokonanie oporu 
przewodów. Te rzeczy, znane z 
podręczników fizyki szkoły średniej, od 
pewnego czasu stanowią przeszkodę 
nie do pokonania nawet doktorom na­
uk, którzy ciągle żądają od energe­
tyków likwidacji "strat", jakoby 
świadczących o niegospodarności i za­
niedbaniu. Tymczasem te "straty" sta­
nowią nieodłączną część bilansu ener­
getycznego i ich rozmiar mało zależy od 
rozmiarów produkcji 

(Cdn.)
Jerzy CHOROSZEWSKI

Dzisiaj mija 51 rocznica 
wybuchu Powstania 

Warszawskiego
W o tea k B s teJ )

. W dnit*q połowie września 1944 
Nk* po upadku kolejnych dzielnic 
7*"fwy dowództwo AK podjęło 
J?*k o kapitulacji. W tekście tym 

uznały prawa kombatanckie 
r®*120® AK. Do niewoli niemiec- 
„ j  lr*nio ponad 15 tyaięcy 
P°**«fców.

Bilansując wynik powstania należy 
Że w tym wieku była to. 

Dout* b*l'Wł P°wstadcza. Strona 
Poniosła ogromne straty: 

^yP °°*d  16 tysięcy żołnierzy AK, 
Wob2S20,Uło r̂annych. ̂ Stanowiło 
^7°“ ™ % wszystkich żołnierzy AK, 
^ b ra li udział w walkach w Wsr- 
kaęj. •**'ouy niemieckiej w wal- 
ty^  P®*«aniu zginęło około 10 

9 tysięcy odniosło rany, zaś 7 
5o%jt̂ n̂ 0, Stanowiło to ponad 
j^^ttyrnizonu niemieckiego.

°  hardzo dużej deier- 
poJJ^*Vych. Pomoc Aliantów dU 

■prowsdzib się

^  tot6w’w ***** wńl̂ f
P°**kie, amerykańskie,

^  w okresie powstania

^ ,w*ywUpotokich.
Wtl * £ * * * »  Niemcy mupd! n - 

i  Wmzawy i

» lym miefcie. Kiedy 17 
^  wojfca towiedde be*

Winiiwy, znalady

tylko bezludne zgliszcza i ruiny.
Czy powstanie mogło się udać? 19 

sierpnia 1944 roku wybuchło powsta­
nie w Paryżu. Policjanci francuacy 
zabarykadowali się w gmachu Prefe­
ktury i w ten sposób rozpoczęło się po­
wstanie, do którego dołączyły się wszy- 
stlde ugrupowania z dosyć nielicznego 
podziemia francuskiego. Na 
wiadomość o powstaniu do Paryża na 
prośbę gen. de Gaulle’a ruszyły nacie­
rające na Niemców z zachodu 
amerykańska i francuska dywizje pan­
cerne. 24 sierpnia wkroczyły one do 
Paryża i miasto było wolne. Było to 
zwycięstwo niepodległej Francji. Po­
wstanie w Paryżu trwało 10 razy krócej 
niż w Warszawie i wzięło w nim udział 
o wiele razy mniej żołnierzy francu­
skich niż w Warszawie, a jednak 
odniosło zwycięstwo. Nad Sekwaną 
odbyło się to, co miało nastąpić nad 
Wisłą. Powstanie Warszawskie padło 
tylko dlatego, że wojska sowieckie nie 
pośpieszyły mu z pomocą, zaś wojska 
alianckie były zbyt daleko, aby mogły 
pomóc. Trwające 63 dni Powstanie 
Warszawskie pokazało prawdziwe obli­
cze stalinowskiej Rosji, tym razem za 
cenę żyda pooad dwustu tysięcy Po­
laków. Tragedia powstańczej Warsza­
wy stała się gorzką lekcją historii Po­
laków I odegrała ogromną rolę w 
zbudowaniu podwalin Trzeciej Rze­
czypospolitej.

Opracował 
dr Jarosław WOŁKONOW8KI

"Nie rezygnuję ze swoich zamierzeń"
Rozmowa z  organizatorką 

II Wileńskich Spotkań 
Sceny Polskiej 
Ullją KIEJZIK

"KURIER WILEŃSKI":
— W roku ubiegłym, jesienią, 

zorganizowała Pani razem z p. Apolo­
nią Skakowską I Wileńskie Spotkania 
Sceny Polskiej. Słyszałam, że również w 
roku bieżącym nie zamierza Pani z tych 
planów rezygnować.

ULIJA KIEJZIK:
— Już w tym kierunku poczyniłam 

.pewne przygotowania.
— Zanim o tym, ustalmy może so­

bie. Reprezentuje Pani Wileńskie Pol­
skie Studio Teatralne, którego jest Pani 
kierownikiem artystycznym.

— Tak jest.
— Jak więc te Spotkania mają 

wyglądać? Kto w nich bierze udział?
— Teatr El-Jot z Krakowa, teatr 

imienia Jana Kochanowskiego z Opola, 
Scena Polaka Teatru Cieszyńskiego 
(Czechy), Polski Instytut Teatralny w 
Nowym Jorku. To są teatry, które już 
potwierdziły swój przyjazd. Jak i w roku 
ubiegłym, w Spotkaniach wezmą udział 
polskie zespoły amatorskie: naaze, 
Wileńskie Polskie Studio Teatralne 
oraz Pohki Teatrw WHnie. Zaprosfiam 
także Polski Teatr ze Lwowa, nie 
potwierdził jednak jeszcze swojego 
przyjazdu. Chętnie się zgodził na ucze­
stnictwo w Spotkaniach Wileński Ro­
syjski Teatr Dramatyczny, zaprezentu­
je  na nich sztukę z polskiego 
repertuaru.

— A  litewski?
— Litewski, oczywiście, zaprosimy

i będzie to najprawdopodobniej 
Senamesćio Tcatras pod kierunkiem 
pani Algę Savickaitć.

— Kto jeszcze? Bo chodzi przedeż 
o ambicje — ma to być w skali 
międzynarodowej.

— W sprowadzeniu polskiego 
zespołu teatralnego z Londynu 
obiecało nam pomóc Ministerstwo 
Kultury i Sztuki RP w osobie pana 
Krzysztofa Cwetscha. Obiecało też 
pomóc w sfinansowaniu gościnnych 
występów teatrów z Polski w Wilnie w 
ramach Spotkań. Konsulat RP w Wil­
nie także zadeklarował swoją pomoc. 
Liczymy także na Wspólnotę Polską.

— A — ze strony litewskiej?
— W roku ubiegłym zwracałam się 

do różnych polskich firm, spółek akcyj­
nych na Litwie, niestety... Może 
uważały, że nic z tego nie wyjdzie. Te 
ubiegłoroczne Spotkania były wszak 
pierwsze—

— A  teraz?

— A teraz organizujemy je po raz 
drugi. Zgłosiłam się o pomoc do Fun­
dacji Otwartą Litwy—obiecano mi, że 
pomogą. Liczę jednak także na wspar­
cie innych firm— polskich, litewskich, 
litewsko-polskich.

;— Jakie spektakle w ramach 
Spotkań będą demonstrowane, gdzie i 
kiedy?

— Jakie, co— o tym poinformu­
jemy dodatkowo —już W iż ej imprezy. 
Spotkania odbędą się 17-23 listopada 
br.imam nadzieję, żeKuriet", jak i w 
roku ubiegłym będzie czuwał nad ich 
przebiegiem. A miejscem tych 
spotkań, jak i w roku ubiegłym, będzie 
wileński Rosyjski Teatr Dramatycz­
ny.

— Dziękuję Pani za rozmowę.

Rozmawiała 
Alwlda ROLSKA 

Fot Walery Charia

Droga kolekcjonera
—  Jak zostaje się kolekcjone­

rem? Odpowiedź byłaby prosta, bo 
kolekcjonerem się nic staje, a rodzi. 
N ie  można się nauczyć, 
odziedziczyć, czy naśladować sztuki 
kolekcjonowania, trzeba to mieć w 
sobie. I naiwni są d, którzy sądzą, 
że kolekcjonerstwo wymaga mate­
rialnego poparcia, dużo pieniędzy, 
wolnego czasu, określonych wa­
runków. Nic podobnego, do kole­
kcjonerstwa potrzebne są 
wyłącznie chęci

Takie i podobne myśli nasu­
wają się w trakcie rozmowy z 
inżynierem Edmundasem 
Armoiką, dyrektorem generalnym 
znanej firmy "Maklłs", który dziś 
obchodzi jubileusz swego 50-leda. 
E. ArmoSka jest jednocześnie pre­
zesem Litewskiego Stowarzyszenia 
Kolekcjonerów, namiętnym kole­
kcjonerem, może nie zajmuje na 
Litwie pierwszego miejsca pod 
względem wartości swych zbiorów,

niemniej na pewno zakwali­
fikowałby się do pierwszej piątkŁ 

Dziś, oglądając obszerną i wie- 
lostronną kolekcję, jaką 
zgromadził E. ArmoSka, gdzie 
obok płócien współczesnych lite­
wskich artystów - plastyków jest 
mnóstwo prac artystów
międzywojennej niepodległej Li­
twy, gdzie znajdują się obrazy, 
rzeźby, dzieła sztuki stosowanej ar­
tystów Europy Zachodniej z XVI- 
XVH w., dawne rzeźbione meble, 
nasuwa się mimo woli pytanie: jaki 
był tego wszystkiego początek, jaki 
był pierwotny kapitał, jak została 
zgromadzooa tak bogata kolekcja? 
Sam Edmundas mówi, że nie miał 
pierwotnego kapitału. Kolekcjo­
nerstwem zajął się we wczesnej 
młodości —  od zbierania po­
cztówek, znaczków pocztowych. Z  
biegiem lat ogiert zbieractwa 
rozpalał s ię  coraz bardziej, 
przybywało wiedzy, kolekcja 

wzbogacała się 
dzięki wymianie, 
sprzedaży. Trzeba 
było dużo podró­
żować, poznać 
wielu ludzi. Od 
owych pierwszych 
prób kolekcjoner­
stwa minęły prawie 
4 dziesięciolecia.

Po wybraniu 
E d m i i n d a s a  
Armośki na preze­
sa Litewskiego 
Stowarzyszenia 
Kolekcjonerów 
znacznie zakty­
wizowało się życie 
kolekcjonerów  
kraju —  urządzo­
no pierwszą wspó­
lną wystawę kole­

kcjonerów Litwy, odradza się więzi 
międzyregionalne, ukazuje się pis­
mo tematyczne "Kolekcja", zor­
ganizowano wiele wystaw. Również 
sam prezes LSK kilkakrotnie 
prezentował własne zbiory.

Edmundas ArmoSka zapewne 
jest jedyny na Litwie, który intere­
suje się i intensywnie gromadzi 
dzieła polskich artystów-plastyków. 
W jego zbiorach znajdziemy kilka­
dziesiąt płócien i rzeźb polskich 
mistrzów, dotychczas nie znanych i 
stosunkowo ważnych dla 
uzupełnienia skarbnicy kulturalnej 
Polski.

Rada Litewskiego Stowarzy­
szenia Kolekcjonerów na swym 
nadzwyczajnym posiedzeniu 18 B- 
pca br., oceniając zawodowo-kole- 
kcjonerską i społcczno-organiza- 
cyjną działalność Edmundasa 
Armośki, nadała mu honorowy 
tytuł "wyróżniającego się kolekcjo* 
nćra 'Republiki Litewskiej" i 
przyznała mu najwyższą odznakę
T

Jona* SIDARAVIĆ1US
NA ZDJĘCIACH: prezes Lite­

wskiego Stowarzyszenia Kole­
kcjonerów Edmundas Anaoika; 
jedna z prac aatoratwa A. 
Gra ba łasa z kolekcji E. Armośki.

Fol KlAudUus Drfckłw
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Z doniesień PAP,( Ze świata

Polska
Kwaśniewski o wyborach, 

konkordacie I telewizji
Za swoich najpoważniejszych 

konkurentów w wyborach prezy­
denckich Aleksander Kwaśniewski 
uznaje Lecha Wałęsę, Jacka Kuro­
nia, Tadeusza Zielińskiego i Hannę 
Gronkiewicz- Waltz. "Ktokolwiek z 
tej grupy — a mówię i o sobie — 
wygrałby wybory, nie będzie to dla 
Polski złe rozwiązanie. Nawet dru­
ga kadencja Lecha Wałęsy byłaby 
inna niż ta pierwsza" — powiedział 
Kwaśniewski.

Kwaśniewski wyraził opinię, że 
ostatnio zmalały azanse na 
ratyfikację konkordatu i obecnie 
wynoszą one 51:49 na rzecz iden­
tyfikowania tego dokumentu. Za 
ukształtowanie się takiej tendencji 
Kwaśniewski obwinił hierarchów 
Kościoła katolickiego. "Z ich stro­
ny padło wiele słów agresywnych, 
niepotrzebnych, wiele oskarżeń 
niesprawiedliwych. Dzisiaj ratyfi­
kacja konkordatu jest trudniejsza niż kilka miesięcy temu" — powiedział.

Kwaśniewski podtrzymał swoją krytyczną ocenę TVP i prezesa Walen­
dziaka. Jako "rzecz niewyobrażalną w telewizji publicznej" określił dyskusję, 
jaka miała miejsce na antenie po filmie "Nocna zmiana". Dyskusja ta, w której 
nie uczestniczył nikt z SLD, stała się— zdaniem Kwaśniewskiego— spotka­
niem, "na którym redaktor starał się budować ad hoc sojusz sił prawicy".

Olszewski krytykuje wersję 
"Nocnej zmiany"

Jan Olszewski krytykuje wersję filmu "Nocna zmiana” autorstwa Jacka 
Kurskiego, który pokazała w czwartek wieczorem Telewizja Polska. Olsze­
wski powiedział, że wprowadzenie, w stosunku do wersji pierwotnej filmu, 
szeregu przeróbek i zmian jednoznacznie zmierza, aby wykazać, że jego rząd 

tak był skazany na upadek, a tym samym działania zmierzające do jego 
odwołania były pozbawione większego znaczenia.

Olszewski stwierdził, że jeżeli jego rząd upadał od tak dawna, to jest 
niezrozumiałe dlaczego Lech Wałęsa podjął tak gwałtowne kroki i w ciągu 
godzin nocnych (jak wynika z filmu) starał się nie wpuścić następnego dnia 
członków rządu do biura.

Według byłego premiera, problem lustracji był problemem szerszym i 
wiązał się z odpowiedzialnością za miniony okres. Jeżeli lustrację traktuje się 
jako próbę naruszenia praw człowieka (  4 czerwca 1992 r. mówił o tym z 
trybuny sejmowej pos. Jetzy Ciemniewski z ówczesnej UD) to z interpretacją 
takich sił politycznych ten rząd, którego byłem premierem, nie mógł znaleźć 
wspólnego języka— stwierdził Olszewski. Według byłego premiera, stanowi­
sko UD w sprawie lustracji, które prezentuje film jest wystarczającą odpo­
wiedzią na wszystkie wątpliwości związane z pytaniem, dlaczego nie mogło 
dojść do poszerzenia składu jego rządu?.

Olszewski wyjaśnił także, dlaczego nie wziął udziału w dyskusji po emisji 
filmu. Stwierdził, że o zaproszeniu dowiedział się w dniu poprzedzającym 
program i nie mógł już odwołać zaplanowanego wcześniej spotkania. 
Wystąpił natomiast do kierownictwa Programu 1TVP z propozycją, aby jego 
komentarz do filmu nagrać na taśmę wideo i otworzyć w tr»krfr» dyskusji. 
'Odmówiooo mi tego” — powiedział Olszewski Dodał także, że akceptacji 
kierownictwa nie zyskał pomysł, aby w jego zastępstwie wystąpił minister 
spraw wewnętrznych w jego rządzie, Antoni Macierewicz.

Jagieliński: kandydatem PSL 
na prezydenta powinien być Zych

Kandydatem PSL na urząd prezydenta RP powinien być marszałek 
Sejmu Józef Zych — powiedział na konferencji prasowej wicepremier, mini­
ster rolnictwa, Roman Jagieliński. "Do tej pory PSL nie przedstawiło imien­
nie swojego kandydata dlatego, że ochotę ma prezes Pawlak, ale my nie 
chcemy” — powiedział Jagieliński.

"Waldemar Pawlak kreuje partię klasową, a ja nie widzę miejsca dla takiej 
partii. To znaczy jest miejsce, ale jeśli się wyłoni taka partia z PSL” — 
powiedział Na pytanie, czy w takim razie przewiduje rozłam w PSL, R. 
Jagieliński zaprzeczył, stwierdzając, że nie widzi takiej możliwości".

Kulisy tworzenia przemówień Wałęsy
Sekrety "kuchni” publicznych przemówień wygłaszanych przez Lecha 

Wałęsę, ujawnia niedzielne "Życie Warszawy”. Odnotowując ukazanie się 
trzeciej książki prezydenta, stołeczny dziennik stwierdza, że Wałęsa, podob­
nie jak i inne głowy państw, rzadko sam pisze teksty, które wygłasza. Przygo­
towuje je siedmioosobowy zespół Biura Obsługi Politycznej, kierowanego 
przez min. Andrzeja Zakrzewskiego, który w potocznej opinii jest autorem 
prezydenckich tekstów.

Jak zauważa "Żyde", styl przemówień Lecha Wałęsy w ciągu 15 lat 
niewiele się zmienił. Pisarze prezydenccy zwracają uwagę, że Wałęsa wymaga, 
by w jego przemówieniach zawsze była jasna ińyśL Kiedyś lubił krótkie, 
dosadne zdania z jednym podmiotem czy wręcz równoważniki zdań. Ostatnio, 
jak mówią ludzie z BOP, polubił również zdania bardziej złożone. Jednak 
nadal często używa kolokwializmów.

W odróżnieniu od wielu innych mężów stanu, Wałęsa nie cytuje w swoich 
przemówieniach żadnych dzieł literackich (np. Jaruzelski lubował się w 
Słowackim). Chętnie używa za to porównań technicznych (np. zderzaki do 
wymiany). Wiele ze sformułowań Wałęsy weszło już do języka potocznego— 
podkreśla gazeta. Najbardziej znane z nich, to słynne — "w temacie”. Do 
historii przeszły też takie sformułowania, jak "przybywam do was w trzech 
osobach” czy "nazywam się prezydent".
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Serbowie złamali przyrzeczenia
Seatowi* s Krąjlny złamali 

bośniackiej enklawy Blhacla — M trfd

Zastrzegający sobie anonimowość 
przedstawiciele ONZ obawiają się, że 
niedzielne porozumienie między Ser­
bami krajiriskimi a specjalnym 
wysłannikiem ONZ ds. bJugosławii 
Yasushim Akashim . było tylko 
podstępem — miało na celu zyskanie 
na czasie i przegrupowanie wojsk, a 

. także umocnienie pozycji przed nacie­
rającymi Chorwatami.

Rzecznik ONZ Chris Yernon

ile dzielne abUtnka wy co tania sif a 
rzecznik ONZ w Sarajewie.

powiedział, że aiły chorwackie 
umocniły swe pozycje po zdobyciu Gra- 
hova i prowadzą sporadyczny ogień w 
kierunku zachodnim (Ij. pozycji 
Serbów), ale nie podejmują żadnych 
działań ofensywnych.

Informacje od "błękitnych 
hełmów" z Bihacia wskazują, że Serbo­
wie krajińscy wcale nie przeprowadzili 
—jak uzgodniono—odwrotu, a jedno­
stki pancerne i artyleria serbska, które

dotarły niemal do bram ONZ-owifcu I 
enklawy Bihada (mniejszej od obcz*̂  
bronionego przez aiły bośniackie), ̂  
zmieniły swych dotychczasowych pâ .

Oficerowie ONZ informują ̂  I 
Serbowie najwyraźniej dokonali ptfe. I 
grupowania swych sił (piechoty) | ̂  
ma mowy o wycofaniu. W tym samy* I 
czasie ONZ wywiera silny nacisk nasgy 
chorwackie, by nie podejmowały >kqj 
zbrojnych przeciwko Serbom.

nRosja

Podpisano porozumienie —  
Dudajew uważa je za bezwartościowe

Prezydent niepodległej Czeczenii Diochar Dudąjew 
zdezawnowal w niedzielę wieczorem poroznmlenłepadpisane 
prasa delegację czeczeńską na rozmowy z Rosjanami w Gro­
źnym. W wywiadzie dla rozgłośni "Liberie" oświadczył, Łt 
porozumienie to "Jest bezwartościowe", a negocjatorzy prze­
kroczyli swoje uprawnienia, gdyż nie konsultowali się z nim 
w najistotniejszych sprawach.

Rosjanie zostawią "tylko" 
dwie brygady

Jeden z szefów delegacji rosyjskiej 
Arkad ij Wolski odpowiedział na to w 
poniedziałek, że porozumienie zosta­
nie zrealizowane "w każdych 
okolicznościach". Porozumienie prze­
widuje, że Rosjanie wycofają większość 
wojsk z Czeczenii, pozostawiając tam 
tylko dwie brygady. W zamian za to 
Czeczeni zobowiązali się do złożenia 
broni.

Wśród Czeczenów są 
zasadnicze różnice

Nie ulega wątpliwości, że wśród 
Czeczenów są zasadnicze różnice sta­
nowisk jeśli chodzi o rokowania z Ro­
sjanami i końcowy rezultat tych 
rokowań.

Czeczeni uważają 
Basajewa 

za narodowego bohatera
Najbardziej radykalny jest Szamii 

Basajew. To on przeprowadził niedaw­
no akcję w Budionnowsku, przetrzy­
mując kilkuset zakładników. To 
właśnie jego działania zmusiły Rosjan 
do podjęcia rozmów pokojowych w 
Groźnym. Basajew cieszy się ogromną 
popularnością wśród swoich rodaków, 
którzy uważają go za narodowego bo­
hatera. Trzeba jednak dodać, że 
czeczeńscy negocjatorzy w Groźnym 
zobowiązali się — być może tylko for­
malnie— do wydania Basajewa Rosja­
nom. Basajew jest zdecydowanie prze­
ciwny rokowaniom, przynajmniej w 
obecnej formie. Interesuje go tylko 
pełna niepodległość Czeczenii.

Przeciwni porozumieniu 
również niektórzy 

dowódcy oddziałów
Podobne stanowisko, być maże z 

mniejszą determinacją, zajmują nie­
którzy dowódcy oddziałów 
czeczeńskich. Część z nich jest przeciw­
na rokowaniom do tego stopnia, że 
dąży do ich zerwania. To oni właśnie 
przeprowadzili niedawno akcję w Gro­
źnym, atakując tamtejsze dowództwo 
wojsk rosyjskich. Kilku takich 
dowódców wdarło się też na salę

rokowań, gdzie 
oświadczyli, że nie 
zaakceptują kom­
promisowego roz­
wiązania, które 
wyk l uc z a ł oby  
niepodległość Cze­
czenii.

Wolski 
obawiał s lf o 
życie Imajewa

Zagrożenie ze 
strony owych 
dowódców wojsko­
wych jest tak realne, 
że Arkadij Wolski 
obawiał się przez 
jakiś czas o tycie 
Usmana Imajewa, 
szefa delegacji cze­
czeńskiej. Imajew 
zniknął na kilka dni — był podobno 
poważnie chory — i Rosjanie nabrali 
przekonania, że został zlikwidowany 
lub uwięziony przez radykalnych 
dowódców.

Usman Imajew pojawił się w Gro­
źnym pod koniec ubiegłego tygodnia. 
Potępił "naciski” wywierane przez lu­
dzi, którym "bardzo zależy na dalszym 
prowadzeniu wojny”. Imajew reprezen­
tuje Czeczenów, którzy są golowi 
dogadać się z Rosjanami w zamian za 
bardzo szeroką autonomię.

Dudajew od pierwszych 
tygodni wojny nie 
sprawuje władzy

Pozostaje jeszcze Diochar Duda­
jew, który od grudnia ub. roku, od pier­
wszych tygodni wojny, właściwie nie 
sprawuje władzy. Ogranicza się do 
udzielania wywiadów, podczas gdy tae- 
czywistą komendę mają ludzie stający 
na czele poszczególnych czeczeńskich 
oddziałów. Dudajew jest znienawidzo­
ny w Moskwie, która czyni wszystko, 
aby wyeliminować go z dalszej rozgry­
wki.

0 0-0

Nocne ataki czeczeńskich 
bojowników

Rosyjskie oddziały w Czeczenii

H M

Pekin grozi użyciem sity
Minister obrony Chin, Chi Hao- 

tian, oświadczył w poniedziałek, że 
chińska armia nie cofnie się przed 
użyciem siły, jeśli Tajwan podejmie 
próbę ogłoszenia niepodległości. Z

ostrzeżeniem tym wystąpił w prze­
mówieniu z okazji przypadającego 1 
sierpnia Dnia Wojska w Chinach.

Chiński minister powiedział, że 
wojsko nie będzie patrzeć bezczynnie.

zostały 20-krotnie ostrzelane w nocy i 
niedzieli na poniedziałek w Groźny* 
przez pojedynczych czeczeńskich bo­
jowników— podało dowództwo woj* 
federalnych.

Czeczeńscy snajperzy ostrzelsi 
posterunki, punkty czasowej dyslokacji 
wojsk i punkty kontrolne w różnycft 
częściach stolicy Czeczenii. Raaay
został jeden rosyjski żołnierz, siły fieife-

. rałne odpowiedziały ogniem w 16 wy­
padkach.

Rzecznik rosyjskich wojsk
poinformował o włamaniu, jakiego do­
konali zamaskowani mężczyźni do ■ 
gazynów Czerwonego Krzyża, skąd 
skradli 300 paczek z pomocą humsai- 
tarną.

Rosyjski Sąd Konstytucyjny uzssi 
w poniedziałek za legalny dekret prOJ-
den ta Borysa Jelcyna z 9 grudais o 
wysłaniu wojsk rosyjskich do Czen/t* 
— poinformowała agencja Interfsz.

Sąd Konstytucyjny uznał, że bul 
mu kompetencji, by wydać orzetarait 
na temat dwóch innych dekretów doty- 
czących użycia aiły przeciw*® 
czeczeńskim powstańcom.

N A  Z D J Ę C IU : p r . i y * * * 1 
„Itpod lctfc j C a m to ll D h c t a f U '
ią ji u ada ma •!, * i.W
—«•■»!• pokojowe?

jak obce siły mieszają się w wewnęÔ J 
sprawy Chin, i wkroczy do akcji, 
władze tajwańskie zechcą "rozbić &

Chiny uważają Tajwan za i w  
prowincję. Oba kraje opowiadają się11 
zjednoczeniem, ale pod warunkiem *  
nania swego ustroju za obowiązuję '̂
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skop wiadomości
Budżet pierwszego półrocza 

wykonano w 99,7 proc.
I^jgjuaitw Finansów opublikowało dane dotyczące wykonania budżetu

yy ciągu pół roku do budżetu państwowego wpłynęło ponad 1763 min litów, 
^  99,7 proc. wszystkich zaplanowanych środków. Najsprawniej ściągano 
SJzy, plan ich wykonano w 107,6 proc. Ogółem uzupełniły ooe budżet o 253,3 
-ja litów. Jednakże skarb państwa uzyskał największe wpływy z podatku od 
jfftośd dodanej —wpłacono ponad 858,6 min litów. Na drugim miejscu więc 
a akcyzy* aa trzecim — podatek od dochodów osób fizycznych. Od obywatelii 
•gfcno ściągnęło ponad 208 min litów.
* j ak  powiedział minister finansów R. śarkinas, zaostrzony tryb ściągania 
podsiJców przyczynił się do zwiększenia wszystkich rodzajów dochodów. Toteż 
jgdfctpatistwowy na U kw. wykonano w 116 proc., tj. o 149 min litów więcej niż 
plgoomno. Suma ta prawie pokryła zadłużenie planu z I kw.

Litewska Partia Kobiet 
przygotowuje się do zjazdu

W Wilnie odbyto się połączooe posiedzenie Litewskiej Partii Kobiet (LPK).
Na nośedzeniu przewodniczyła prezes LPK prot Kazimiera PrunsUeni i zast. 
pnewodniczącej rady partii Yalerija Brazienć.

Omówiono kwestią przygotowania do zjazdu, koordynowania działalności 
itniktur partii, strategii LPK współdziałania z innymi partiami w obliczu 
jbtfających się wyborów. Zarejestrowano oddziały w Druskiennikach f Ma- 
rtff.pnia. ukształtowano jeszcze jedną, 14 z kolei komisję roboczą partii — 

etyki Postanowiono zwołać zjazd, powołano 17-osobową grupę orga- 
góacyioą, omówiooo porządek dzienny.

Orimulslon płynie do Elektrenai
W tobolę wieczorem z Rotterdamu do Kłajpedy tankowiec Żeglugi 

Lmnwłirj "Majori" przywiózł ponad 25 tys. ton orimulsionu z Wenezueli.
jest to pierwsza eksperymentalna partia nowegow naszym kraju paliwa, 

kttoua być wypróbowane w elektrowni w Elektrenai.
instrukcje przeładunku orimubioou opracowała angielska firma "Butor 

Europ”. lak mówią spetjaliśd, przeładunek tego paliwa z tankowca do zbior­
ników i cystern kolejowych jest mniej niebezpieczny niż mazut u. j

Siostry syjamskie z Ollty obchodzą ósme 
urodziny

W niedzielę siostry syjamskie Vilija i Yitalija Tamulevićiute z Olity 
obefcodzfly swoje ósme urodziny.

76 Cpca dziewczynki razem z matką Daivą Tamulevićieać wróciły z USA, 
gdzie siostrom syjamskim zrobiono operację czaszki.

Dziewczynki były zrośnięte czubka mi gtawy i czołami, twarze zaś znajdowały
ńę na różnych płaszczyznach o 90 stopni. 6 lipca 1989 roku w Moskiewskim 
laMytocie Neochirurgii przeprowadzono pierwszą operację rozłączenia sióstr. 
Pótfniej dziewczynki leczyły się w USA.

Zakończył się międzynarodowy 
plener artystów-plastyków

W niedzielę o godz.16.00w bezie balonowej Nemunaitis nastąpiła ceremo- 
sis zamknięcia międzynarpdowego pleneru artystów-plastyków "Nemunaitia- 
9F.

Można tu byto nabyć prace plastyków, podziwiać balon aeronauty Gintara 
m Surkusa, na którym jesienią planuje on przelot przez Morze Bałtyckie.

Cz. Miłosz —  gościem ambasady 
litewskiej w Polsce

■Jestem bardzo zadowolony z mojej wizyty na Litwie. Była ona interesująca 
owocna. Wszędzie odczuwałem ciągłą uwagę ludzi. Niezatarte wrażenie 

pozostawiło spotkanie z prezydentem Litwy Algiidasem Brazauskasem, pobyt 
w uzdrowiskach wybrzeża litewskiego” — powiedział laureat Nagrody Nobla 
Oobw Miłosz, który w piątek odwiedził ambasadę Litwy w Polsce. Podczas 
•potkania z ambasadorem Litwy w Polsce Antanasem Yalionisem, innymi 
pracownikami Ambasady oraz Konsulatu Generalnego w Warszawie mówiono 
oboernie o stosunkach litewsko-polskich, rozszerzaniu więzi kulturalnych, 
knta&cwaniu obrazu Litwy w Polsce.

Nowe nominacje
Rozporządzeniem rządu z 31 lipca zastępca dyrektora Departamentu Sta- 

tptyU przy rządzie Republiki Litewskiej został mianowany Leonardas Babila 
po odwołaniu z lego atanowiaka na podstawie porozumienia stron Algirdasa 
Trakimavifiusa.

W Druskiennikach —  nowy hotel
Samorząd Druskiennik na podstawie zezwolenia rządu w trybie poza kon­

kursowym wydzierżawi na okres 50 lat dla "Karolino* turas" ZSA wymagający 
f*P“*hiefo remontu budynek byłego hotelu "Central". Po rekonstrukcji obie- 
ta zostanie tu otwarty hoteL

'Kauno Spauda* stanie się spółką akcyjną
faąd postanowił zreorganizować przedsiębiorstwo państwowe "Kauno 

w spółkę akcyjną. Kapitał zakładowy przedsiębiorstwa zostanie podzie- 
*a242562 akcje (wartość nominalna jednej akcji—1 Ht), z których 67893 

“^•kejami pracowników, a reszta będzie należała do państwa.

Wedy będziemy mogli zbierać żurawiny
7$j®**era*wo Ochrony Środowiaka określiło tryb zbierania żurawin w 1995 

tych jagód rozpoczyna aię od 1 września. Zezwala się zbierać żurawiny 
‘ ’ *zy»lkkh terenach żurawinowych, w tym również rezerwatach botanicz- 

ZwyłAlkucm Ćepkeliai, Kamanai, Vie*vile i Żuvintas.

Prokuratura ustaliła zabójców R. Grainysa
. J*k dowiedziano się w Prokuraturze Generalnej, został ustalony już orga- 

!^ ° rzabójstws R. Grainysa i wykonawca tej zbrodni. Są to byli prezes banku 
^ S ^ y y.NaidunasIjefo osobisty strażnik A. CŁujew. Winę lego ostatniego 

wykryty na odzieży pył metalowy. R  Grainys wyleciał w powietrze 
w centrum Wilna, koto gmachu rządu, gdy jechał samochodem, jak się 

^-^ofattało, skradzionym w Niemczech. Razem z nim jechała wtedy iona

I^̂ JĴ cjouariusze wymiaru sprawiedliwości zatrzymali V. Naidunaaa w jego 
domu przy uL Tyzenhauzowikiej po upływie około miesiąca od 

Grainysa. Wysunięto przeciwko niemu oskarżenie o oszustwo na 
widką skalę. Udato się dowiedzieć, że były prezes banku posługuje 

wm/*0*6* ‘ frazowanymi dokumentami osobistymi — podrobionym prawem 
1**" 1*^* "  "*  n«T«iitkft 5Urm̂wik mobiiły V. Nsiduns-

został zatrzymany.

1 donlaaleń agencji ŁLTA, radia,
I Int. wlwnych przygotowała Kryalyna ADAMOWICZ

Wielka frajda pod upalnym niebem
W sobotę na terenie Lotniska 

Wileńskiego wrzało. Odbywało się tu 
już po raz drugi święto Lotnictwa. 
Okazją zorganizowania imprezy byto 
60-łede przelotu F. Vaitkusa przez 
Atlantyk i V  Igrzyska Sportowe Li­
twinów świata.

Mimo upalnej niedzieli tłumy 
zmotoryzowanych i pieszych podążały 
ku lotnisku po skoszonej trawie, wdy­
chając zapach siana .Tu stały już 
ogromne, dężkie i kolorowe: wojsko­
wy transportowiec "AN-26", Tu-134", 
JAK-42D", "AN-r, solidne "Boeing 
737” i "Jetstar"... Można byto obejrzeć 
z wewnątrz i z zewnątrz, dotknąć.

Oto 4 ogromne samoloty z gracją 
wystartowały w bezchmurne niebo, 
rozpoczynając święta Na pokładzie 
jednego z nich znajdowali się przed­
stawiciele organizacji, którym należą 
się podziękowania za imprezę. Są to: 
Komitet Organizacyjny V Igrzysk 
Sportowych Litwinów Świata, Lite­
wski Aeroklub, Litewskie Linie Lot­
nicze, Litewskie Lotnictwo Wojsko­
we, Lotnisko Wileńskie i Spółka 
Lotnicza aAVlA  BALTICA”. Po 
okrążeniu terenu i utworzeniu rombu 
(podobno trudna sztuka!) samoloty 
wylądowały i organizatorzy "zeszli" z 
niebios na ziemię, gdzie spotkano ich 
burzliwymi oklaskami

Jak i w ubiegłym roku prawie cały 
czas grała muzyka, pot^ując wrażenie. 
Bodajże jako pierwsza "traOła do serc” 
spadochroniarka Jflratć JanuSau- 
skienć, która z flagą państwową 
miękko i z wdziękiem opuściła się 
przedwidzami. Jej zdaniem, piękno lo­
tu można odczuć tylko w niebie. 
Zabrzmiało to bardzo zachęcająca.

Im dalej — tym ciekawiej. 
Człowiek na samolocie. W tym roku 
ich było po 2 (2 samoloty i na każdym 
po śmiałku). Oczywiście, byli przy­

mocowani, ale podczas popisu wcale 
się o tym nie myślała Ludzie lubią 
sobie pofantazjować. Np., że stoi się, 
ot tak sobie, na samolocie L. led się!

Co jeszcze byto godne uwagi i 
zachwytu — to piękne, białe szybow­
ce "tańczące" w powietrzu. 
Rzeczywiście, można powiedzieć, że 
przynajmniej jeden z nich wirował w 
takt muzyki orkiestry Pola Maria, wy­
konując przy tym figury przypra­
wiające o zawrót głowy.

A  te niezgrabne helikoptery i 
śmigłowce?Wyglądają ociężale, alew 
niebie...! Zresztą, tam chyba wszy­
stko jest inaczej.

A  propoa, w trakcie święta 
Spółka Lotnicza "AV1A BALTICA" 
sprezentowała dla Instytutu Lotnic­
twa przy Wileńskim Uniwersytecie 
Technicznym helikopter Mi-2.

Wszystko to, co można było 
obejrzeć w tym roku, prawie się nie 
różniło od tego, co byto w ubiegłym. 
Ale ludzie przyszli, bo podobno 
otowiek zawsze chciał latać i pasjo­
nuje się tymi, co latają. Dla tych, 
którzy nie lubią latać, ale jednak przy­

szli, były szaszłyki, słodycze i inne 
smakołyki.

Irana LITWIN 
NA ZDJĘCIACH: migawki u 

święta.
Fol Marian Palmzkkwka

Uczczono poległych 
na morzu marynarzy

W sobotę w Kłajpedzie bawił prezydent Republiki Lite­
wskiej Algirdas Brazauskas. Uczestniczył on w jednej z 
najważniejszych imprez Dni Moraa*95.

Prezydent w towarzystwie ministra ochrony kraju Linasa 
LinkewiSusa, ministra komunikacji Janasa Birfiftkisa, do­
wódcy OSOK Arvydasa Pociusa, naczelnika powiatu 
Uajpedzldego Jurgisa Auiry, mera miasta Siłverijusa Śukysa, 
przedstawiciela rządu Litwy na region Kłajpedy Giedriusa 
PetndSsa, postów na Sejm, byłych marynarzy okrętu wojenne­
go niepodległej Litwy "Prezidentas Anta nas Smetona" — 
kowieńczyków Jurgisa UmbruseviSusa, Anuprasa Matelkmi- 
sa, ktajpedzianina Zenonasa Sidlauskass, okrętem sztabowym 
flotylli Marynarki Wojennej "Vetra"wypłynął na pełne morze.

Na morzu uczczono poległych marynarzy — na wodę 
spuszczono wieńce od prezydenta Litwy, ministrów, kierow­
nictwa powiatu i miasta, przedstawicieli państw obcych, pre­
zydenta Lubeki, strzelców morskich.

Wieńce ku czci poległych marynarzy spuszczono 
również na morze z trzech przelatujących samolotów z flaga - 
mi państwowymi Litwy, Łotwy i Estonii.

Prezydent Republiki Litewskiej wręczył dowódcy Flotylli 
Marynarki Wojennej komandorowi Raimondasowi Baltuśoe 
oficjalne gratulacje z okazji 60 rocznicy Marynarki Wojennej 
Litwy, natomiast szef sztabu flotylli Vyiautas Urbas przekazał 
prezydentowi w darze album ze zdjęciami, obrazującymi dni 
powszednie odrodzonej Maiynarki Wojennej Litwy.

Uczestnicy święta złożyli kwiaty na grobie jednego z 
najstarszych kapitanów Litwy Ludvikasa Stulpinasa.

r Z  k o n fe re n c j i p ra sow e} _ '  _

V. Landsbergis 
w obronie samorządów

Zdaniem V. Landsberglsa obecne władze dążą do 
skompromitowania samorządów poprzez niechęć rozlicze­
nia się z nimi. Z  powodu zadłużenia rządu władze lokalne, 
jak twierdzi on, nie mogą wypłacić płac zarobkowych na­
uczycielom i in. V. Landsbergis zarzuca DPPL ograniczanie 
kompetencji samorządów. Przypuszcza on, że partia 
rządząca traktująca siebie jako socjaldemokratyczna chce 
poskromić "niedawne" ssmorządy, zwłaszcza, że się zbliża 
kampania przedwyborcza. Jesienią sprawy samorządowe 
jeszcze bardziej się zaostrzą. Nie odrzuca on możliwości 
korygowania ustaw samorządowych.

Lidera konserwatystów dziwi również to, że władze nie 
troszczą się o los ludzi, zatrudnionych w bankrutujących 
spółkach rolnych. Wkrótce wielu z nich, jego zdaniem, 
pójdzie z torbami Przywódcy Litwy, jak twierdzi V. Lands­
bergis, śnią o rosyjskim tynku, który nie jest w stanie się 
rozliczyć. Z  zobowiązań wobec Litwy nie wywiązuje się, jak 
zaznaczył, Rosja, Białoruś. V. Landsbergisa nie zadowa­
lają wyniki niedawnej wizyty w Moskwie litewskiej delega­
cji parlamentarnej. Zwłaszcza w tym sensie, że nie rozumie 
on dlaczego sprawy Litwinów mają być omawiane podczas 
trójstronnego spotkania władz Litwy, Rosji i Polski...

Jadwiga BIELAWSKA

Kurs walut w  bankach litewskich
dolni amerykański marka niemiecka 1000 rabll ras.

skąp spraedal skup sprzedaż skąp sprzedaż

"Senamkećio
banluw” 3.95 4.01 282 Z90 0.70 0.90

"YUnlaus
bankas" 3.95 4.01 283 2.93 - - -

U tim peks
bankas" 346 4.01 282 291 080 0.86

"Hennie” TtSH 4.00 286 289 0.76 0.91
T u ra
banka*" 3.96 4.02 280 288 0.60 1.00

"Lietuvos valsL 
kam. bankas” 3.96 4.01 281 290 . -

Tabela kursów średnich 
waluty polskiej w 

stosunku do walut obcych
M waluta irw M
Austria 1 ATS 0.2433
Bałgla 100 BEF S3348
Dania 1 OKK 0.4400
Finlandia 1 FM 0.8844
Francja 1FRF 0.1630
Misłpanla 100 ESP 1.8041
Mcłandla 1 NU3 1 9287
Japonie 100 jp t 2.0800
Kanada 1 CAO 1.7437
Norwegia 1 NOK 0.3860
Portugala 100 PTE 1.8383
RFN 1 OEM 1.7129
USA 1 USD 2.3720
Onwjcsrta 1 CHF 2 0824
82wacja 1 8EK 0.3362
W. Brytania 1 OBP 3.7813
Wtochy 100 m. 0.1480
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SPORT
Na Igrzyskach 
Sportowych 

Litwinów Świata
Podczas zawodów szybowcowych 

w OUde na dwójkach wśród aeniorów 
na dystansie 123 km zwyciężył najstar­
szy wiekiem (64 lata) P. Vaiłviia z po­
mocnikiem V. Putvinasem. Drugi był 
L. Ramana uskas z Poniewieża, a trzeci 
wilnianin M. Dargulas.

Wllnianka N. Szerszniowa wygrała 
konkurs ujeżdżania konia, druga była 
R. Sabonieni, a trzecia A. śaltenienć.

Awans reprezentacji
W  Portugalii dobiegł kotka tur* 

niej kwalifikacyjny do mistrzostw Eu­
ropy juniorów (do lat 22) w  koszyków­
ce. Bez porażki zakończyła zawody 
reprezentacja Słowenii. O  drugie skie­
rowanie do finału mistrzostw Europy 
walczyły reprezentacje Litwy i N ie­
miec. Młodzi koszykarze Litwy potra­
f ili odnieść pewne zwycięstwo —  
93:79. W  przededniu nasi reprezen­
tanci wygrali z  Walią —  125:63. Finał 
mistrzostw Europy rozegrany zostanie 
w  roku przyszłym w Turcji.

Sukces 
plęclobolstów Polski
W Bazylei (Szwajcaria) 

zakończono mistrzostwa świata w 
pięcioboju nowoczesnym kobiet i 
mężczyzn.

Wśród kobiet mistrzynią świata 
została Szwedka K. Danielsson — 
5524 pkt. Drugą była Białorusinka J. 
Szubionok, a medal brązowy przypadł 
w udziale D. Idzi — 5.420 pkL Na pią­
tej pozycji sklasyfikowano drugą PoUcę
— L Kowalewską.

Reprezentacja Potoki w składzie 
D. Idzi, I. Kcwalewska, A. Sulima pew­
nie zwyciężyła w punktacji drużynowej 
wyprzedzając zespoły W^ier i Danii.

Wśród mężczyzn tytuł mistrza 
świata obronił Rosjanin D. Swatko- 
wski — 5.583 pkt. Wyprzedził on 
W^ra A. Hamdy (5.548) i Włocha C. 
Tovaldo (5.520). Polak M. Ctyżowicz 
zajął szóste miejsce (5.487). 
Zespołowo zwyciężyła reprezentacja 
Węgier przed Wiochami i Polską. Ta 
ostatnia wystąpiła w składzie M. 
Czyżowicz, D. Meisner, L Wara bida.

Słabo na mistrzostwach wystąpili 
pięcioboiici Litwy. Drużyna 
uplasowała się na ósmej pozycji, a A. 
Zadnieprovskia,chociażi wygrał zawo­
dy w pływaniu (1312) oraz bieg na 4 
km (1360), jednak nie wszedł do pier­
wszej dziesiątki, Inny zawodnik lite­
wski S. Kerza w pływaniu był drugi 
przed Meisnerem.

W ostatnim dniu mistrzostw 
rywalizowały sztafety. Zawody 
zakończyły się pełnym sukcesem 
drużyn Potoki E. Małoszyc, L Kowale­
wska, D. Idzi zgromadziły 5.095 pkt i 
zdobyły złoty medal Medal srebrny 
zdobyła reprezentacja Wioch, a brązo­
wy Danii Wśród mężczyzn również 
najlepiej wystąpili reprezentanci Pol­
ski uzyskując 5.195 pkt Wyprzedzili 
oni Szwajcarię — 5.148 oraz Meksyk
— 5.086. Sztafeta Litwy chociaż i

wygrała zawody w pływaniu, jednakie 
zajęła ostatecznie ósme miejsce.

J u t  prawi* 9 m
Podczas mityngu IAAF we 

włoaklej miejscowości Seatriere 
Kubaóczyk L Pedroao ustanowił nowy 
rekord świata w skoku w dal wynikiem 
8,96 m przy dozwolonej prędkośd wia­
tru + 1,20/sek. We wcześniejszej 
próbie uzyskał 8£9 m. Poprzedni re­
kord świata należał do Amerykanina 
M. Powełla i był równy 8,95 m.

Podczas tych zawodów w pchnięiu 
kuli zwyciężył Niemiec S.-O. Buder— 
19,62 m, drugie miejsce zajął zawodnik 
litewski S. Kleiza z wynikiem o 12 cm 
gorszym.

Na boiskach piłkarskich
W WQnie rozegrano spotkanie towa­

rzyskie rrprr7mtaqi Litwy i Białorusi 
Zakończyło się ono wynikiem remiso­
wym—1:1. Bramki strzełiłi A  Skaibalius 
i P. Kaczura (z rzutu karnego).

Rozpoczęły się mistrzostwa Potoki 
w piłce nożnej. Oto wyniki pierwszej 
kolejki ekstraklasy: OUmpia-Lechia— 
Śląsk Wrocław 2:1, Amica Wronki — 
Raków Częstochowa 3:1, Stomil Ol­
sztyn — ŁKS Łódź 1:0, OKS 
Bełchatów— Górnik Zabrze 3:4, GKS 
Katowice— Hutnik Kraków 1:2, Legia 
Warszawa— Zagłębie Lubin 1:0, Siar­
ka Tarnobrzeg— Pogoń Szczecin 0:1, 
Widzew Łódź— Sokół Pniewy 5:0, Stal 
Mielec— Lech Poznań 3:2.

Mistrzostwa Europy 
Juniorów

Zakończone w węgierskiej 
miejscowości Nyiregyhaza mistrzostwa 
Europy juniorów w lekłdq atletyce były 
bardzo udane dta reprraentacji Potoki. 
Ogółem Połacy zdobyli 9 medalł 3 złote, 
1 srebrny i 5 brązowych. Mistrzami Eu­
ropy zorali A  Krawczyk w rznde dys­
kiem—58^2 m,Sz.Ziófcowski wrzucie 
młotem— 75,42 m oraz L. Chojedca w 
biegu na 1500 m— 4.17,29.

Z  zawodników litewskich najbliżej 
medalu była A. Yisockaite, która 200 
m przebiegła w czasie 23,94 sełL, zaj­
mując ostateczne 4 miejsce.

W  kilku wierszach
* W Kownie rozegrano towarzy­

skie spotkanie w piłce ręcznej 
mężczyzn między zespołem "Órani- 
tas"- 87 a obecną drużyną "Grani lasu”. 
Młodzi handboltśd potrafili odnieść 
zwycięstwo z wynikiem 24:22 (12:11).

* W finałowym meczu mistrzostw 
Azji w koszykówce kobiet razgiywa- 
nych w Tokio Chiny wygrały z Koreą 
Płd. — 94:69. W spotkaniu o trzecie 
miejsce Japonia pokonała Tajwan — 
68:65. Trzy pierwaze drużyny 
zakwalifikowały się do Igrzysk Olim­
pijskich w Atlancie.

9 Niemiec M. Schu macher, mistrz 
świata i aktualny lider klasyfikacji MŚ 
w formule 1, wygrał wyścig o Grand 
Prtt Niemiec na torze w Hockenhefan. 
Drugim byt Brytyjczyk D. Coulhard, a 
trzecim Austriak G. Berger.

* W pierwszym swym występie na 
korcie po urazie odniesionym po ude­
rzeniu nożem w kwietniu 1993 r. M. 
Seks pokonała w AUantic-City M. Na- 
vratilovą — 63:62.

Podziałamy głęboki ból I smutek

Pani Danuty 
GRIGALIUNIENĆ

z powodu śmierci ukochanego Ojca
Zespół DuksztaskleJ 
Szkoły Podstawowej

Radło 7334/103.S FM 

lista przebojów 
"Zwariowana 19-ka”

Notowanie 63
1 (N ) East 17 "Hołd my body tight”
2 (2 ) Yaki Da "I saw you dancing” 
3(N) D J.Bobo "There to a party”
4 (4) Sin with Sebastian "Shut up"
5 (8 ) Tom Petty ”It's good to be 

king"
|6 (16) Sparks "How that I own tbe 

BBC"
[7 (1) Scatman John "Scatman’s 

world"
8 (10) La Boucbe "Be my Iwet"
9 (3) E-rotic "Fred come to bed”
10 (13)Boyzone "Key to my life"
11 (6)Real McCoy 

"Love & Devotion"
12 (17) TWenty 4 seven "Oh baby!"
13 (12)Jimmy Cliff "Hakuna Mata ta1 
14(15) Take That "Back for good"
15 (5)Wet Wet Wet "Julia Says"
16 (N ) U2 "Hołd me, thrill me, kiss 

me, Uli me”
17 (18)Chris Isaak "Somebody’s 

erying"
1S (11) East 17 "Let it rain"
19 (7)Bryan Adams "Have youever..' 
Nowości:
1.Chariies &  Eddie "I’m gona love 

you"
2. Bon Jovi "This ain’t a kwe song” 
32  Unlimited "Nothing like the rain'

Glosowanie: 
sobota 14.00-15.00, 

teL (22) 42 9460

listownie:
Radio "Znad W ilii" 
(Zwariowana 19-ka) 

ai.Laisves 60, 2056 Yiinins

POUSM A0HJNE3

UST MLMUS, nOOUMiS KOJAS 2 
ho te l stanca, pom  lo tniczy

FIRMA 
SPRZEDAJE 

niedrogo cement ofcmiahafci wy­
sokiej jakeśd w workach PC-4001 
PC-500erazpapf RKP-3501 zbro­
joną RKK-400.

VUniue,teL 42-46-31,41-90-04.
(Zam. 003)

ZAMIENIĘ 
dzWkf 10 arów z nie dokoń­

czonym murowanym domem bez 
wewnętrznego wykończenia w 
okolicy Zielonych Jezior na 1-po- 
ko|owe mieezkinłe w WUnie albo

ZA P R A S Z A M Y  NA REJS

WIL N O  - WARSZAWA  -  W f L N Ć j l

m ś

INFORMACJA I REZERWACJA: VILNIUS 26-08-19.

TeL 66-04-77.

i i p o m i o t c u

T A K C O M E T P b l 
E L T A X 3 0

TER.: (8 22) 777 613,779 321
SPRZEDAJĘ

telewizory, wideo playery, ku­
chenki mikrofalowe Supra, Oold 
Star, Sharp, Sony, Tauraa, slieHe. 
Gwaranta. Z doetawą.

VHnkie,tsL 42-80-60.
(Zam 992)

METODĄ 
A.RDOWŻENKI 

leczymy od alkoholizmu, nałogu 
palenia, otyłości 

Wniue, lei. 22-07-41. 
v.- (Zam. 1-V)

SPRZEDAM 
używane polskie konne —  gra­

bie, koelarld, przetrząsacie do sla* 
na, koparki ziemniaków. Z.do­
stawą. Trakał, (6-236) teL 5-25-69 
od godz. 17.00.

(Zmn.905)

SPRZEDAM 
murowany parterowy dom, 43 

arów ziemi w ZujunaL 
TeL 26-34-05.

(Zam. 1018)

MŁODY KIEROWCA 
(prawo kategorii B, C) PILNIE 

POSZUKUJE PRACY. 
VUnius, 74-91-74.

(Zam. 1014)

arieKTpoHHbie Kaccoeue annapaiu

E M  A 801 B A
"ÓprrexHMKa* Lid B o ^ r a p v w ^ j |

m n sa a m M m
Onnaia u oócnywMBaHwe 

do Bcęx KpynHbix -j 
ropoflax JlniTBbi- _j 

A tatoKe caMOKonuipyrauływcBl 
6ywary Kaccoowx annapaios 

UiMpMHOM 57 mm  ̂
Ten.: (8 22) 777613, 779321

SPRZEDAM 
wywrotkę OAZ 35-07 w dobryie 

stanie, prod. 1986 r. Cena 6500 U 
TeL 69-43-49 (do godz. 20); 71 

43-20 (po godz. 20).
(Zam. 1011)

UWAGA, 
NOWOŻEŃCY! 

Proponujemy usługi muzy> 
kantów, foto-vldeo, samochody. 

Teł.: 69-44-13,46-55-73.
(Za/n, 1000)

Centrum Szkolenia Kierowców 
ORGANIZUJE 

KURSY j  
kierowców kategorii A, B, C, D, 

E 1 Instruktorów jazdy.
VUnlua: teL 45-76-56,76-31-71 

(Zam. 1010).

KUPIĘ
w dużej Ilości zbelowaną tylnią 

słomf.
Vlinlus, teL 67-31-06. 

______________________ (Zam. 1017)

EKRANY
CENTRUM KINOWE— I sala— 

"Beawnslt t ' — (Belgia, Francja, 
Wiochy)— o 1150,13.40,1530. Wie­
czory filmu brytyjskiego: "Chaplin"— 
o 17.20, 20.00. 2 sala "Gentiemeni 
spod cknuMj gwiazdy" (Rosja) — o 
1130,13.10,18.10. "Oddąjcie moje As­
trę” (Francja)— o 14 JO, 1630,20.00.

UETUVA— "Pslącatnl ogniem” 
(USA)— o 12.00,14.00,16.00,18.00, 
20.00.

VILN1US— Ret rospckcja filmów 
litewskich: 4. VIII— "Grabca atatiw”, 
"Sarnina W«ne<^a" — o 1930.2,5,6. 
VIII — "Sylwetka w nocy” (USA)— O

1130, 1530, 1930. 3, 4;VIII — o 
1130, 1530. "Banita" (USA) — o 
1330,1730.3.YIU — "Maski" (Fran­
cja) o 1930.

HELIOS — 1 sala — "Więzienia" 
(USA) — o 1030,1230,1430,1830. 
"Alpinista"— o 1630,2030. II sala— 
"Chytry Yealara" — detektyw 
zwierząt” (USA) — O 10.40, 12.40, 
14.10,16,17.40,19.20,21.

PERGALŻ—"Nietykalni” (USA)
— 012,15.40,20. "Comando” (USA)
— ol4 ,l&

AUŚRA — "Nałożenie sif dwóch 
kaifJyców-2" (USA) — o 1030, 14, 
17.20, 20.40. "Tajemnica kobiety" 
(USA) — o 1230,15.40,19.

KALENDARIUM
• WTOREK (I.VIII) jest 213 

dniem 1995 r. Do Icortca roku 152dai.
* Znak Zodiaku —(Lew
* Imieniny: Haliny, Mariana, Teo- 

ba Ida, Teodoryka.
• Wschód Słońca — 536, zachód 

— 21.21. Długość dnia 15 godz. "

Litewska Służba HydromeWO’ 
rologiczna przewiduje na 1 sierpnia O- 
chmurzenie z przejaśnieniami, b® 
opadów. Wiatr północny, wschodu 
umiarkowany. Temperatura 23-25s»' 
pni.

W ciągu następnych dwóch d® 
krótkotrwałe opady. Temperatur* w 
nocy 8-13, w dzień — 20-25 stopni
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